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ZS R R  popiera wszelkie wysiłki
zmierzające do przywrócenia jedności Niemiec
na zasadach d e m o kratyczn ych  i pokojowych
Oświadczenie przewodniczącego Radzieckiej Komisji Kontrolnej na temat propozycji NRD

BERLIN PAP. Korespondent Agencji Prasowej Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej (ADN) zwrócił się do przewodniczącego 
Radzieckiej Komisji Kontrolnej gen. Czujkowa z pytaniem ha te­
mat propozycji Izby Ludowej NRD, skierowanej do parlamentu 
bońskiego, w sprawie zwołania narady ogółu ©niemieckiej. Oto treść 
pytania korespondenta i odpowiedzi gen. Czujkowa:
PYTANIE: Jakie jest stanowis 

ko Radzieckiej Komisji Kontrol 
nej w Niemczech wobec propozy 
cji Izby Ludowej Niemieckiej Re 
publiki 'Demokratycznej, skiero­
wanej do Bundestagu w sprawie 
zwołania przedstawicieli NRD i 
Niemiec zachodnich dla omówie­
nia następujących dwóch zagad­
nień: 1) Przeprowadzenia wol­
nych wyborów ogólnoniemieckich 
do Zgromadzenia Narodowego w 
celu stworzenia jednolitych, de­
mokratycznych i pokój miłują­
cych Niemiec oraz 2) przyśpieszę 
nia zawarcia traktatu pokojowe­
go z Niemcami.

ODPOWIEDŹ: Uważam tę pro­
pozycję Izby Ludowej Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej za 
wyraz słusznych dążeń przedsta­
wicielstwa narodu do stworzenia 
jednolitych, demokratycznych i 
pokój miłujących Niemiec oraz

Nie uleg-a wątpliwości, że za­
gadnienia, dotyczące przywróce­
nia jedności Niemiec oraz zapew 
niania trwałego pokoju i nieza­
wisłości głęboko interesują cały 
naród niemiecki.

Uważamy, że naród niemiecki 
i wybrane, przezeń organy, mają 
prawo ujęcia w swe ręce sprawy 
przywrócenia jedności Niemiec na 
zasadach demokratycznych i poko 
jowych, podobnie jak mają one 
prawo wyrazić swój pogląd rów­
nież w sprawie konieczności przy 
śpieszenia zawarcia traktatu po­
kojowego z Niemcami. Takie pra­
wo narodu niemieckiego wypły­
wa bezpośrednio z uchwał konfe 
rencji poczdamskiej.

Nie może i nie powinno trwać 
długo istniejące rozbicie Niemiec. 
Można je zlikwidować wysiłkiem 
samego narodu niemieckiego przy 
poparciu innych narodów miłują-

nia kwestii przeprowadzenia wol­
nych wyborów ogólnoniemieckich 
do Zgromadzenia Narodowego w

za przywróceniem jedności Nie­
miec na zasadach demokratycz­
nych i pokojowych, jak również

celu utworzenia jednolitych, demo za przyśpieszeniem zawarcia trak 
kratyeznych i pokój miłujących 
Niemiec, oraz fakt, że propozycja 
ta odbiła się nadzwyczaj silnym 
echem wśród ludności zarówno 
wschodnich i zachodnich Niemiec

tatu pokojowego ż Niemcami o- 
raz za wycofaniem następnie 
wszystkich wojsk okupacyjnych z 
Niemiec.

Dlatego też możecie nie wąt-

do zapewnienia trwałego pokoju j cych pokój. Propozycja Izby Lu- 
i niezależnej egzystencji Nie- j dowej w sprawie zwołania nara-

|dy ogólnoniemieekiej dla omówię

/ W o  b u d o w l a c h  s o c i o l i z m M

Stocznia

Powsżne rozbieżności wśród spiskowców
z  a g re s y w n e g o  b lo k u  a tla n ty c k ie g o

NOWY JORK. PAP. Jak wia­
domo, w dniu 15 września w sto­
licy Kanady — Ottawie rozpo­
częła się sesja rady paktu atlan­
tyckiego, w której biorą udział 
ministrowie spraw zagranicznych, 
ministrowie finansów i ministro­
wie spraw wojskowych państw 
należących do tego agresywnego 
bloku.

Zagadnienia omawiane w Otta­
wie dadzą się sprowadzić do na­
stępujących spraw:
■| Utworzenie t|Jv. „armii euro- 
* pejskiej“, której trzonem ma 

być odbudowywany przez im­
perialistów amerykańskich za­
chodnio -  niemiecki Wehrmacht 
pod dowództwem b. generałów 
hitlerowskich.
2 Wzmożenie tempa remilita- 

ryzacji Niemiec zachodnich, 
i  Rewizja traktatu pokojowego 
** z Włochami w sensie zniesie­

nia wszelkich ograniczeń co do 
stanu liczebnego i uzbrojenia 
armii włoskiej.

fi  Włączenie do agresywnego 
“  bloku atlantyckiego Grecji i

Turcji oraz
C sprawa sfinansowania wzmo 

żonego tempa zbrojeń kra­
jów zachodnio - europejskich.

Korespondenci podkreślają, że 
delegacja amerykańska zamierza 
wymusić na swych „sojusznikach“ 
bezwarunkową aprobatę decyzji 
powziętych w Waszyngtonie. Jed 
nakże amerykańska polityka dy­
ktatu napotyka na poważne przesz 
kody. Najwięcej rozbieżności wy­
wołuje w Ottawie sprawa finan-! 
sowania zbrojeń państw Europy 
zachodniej. Jak donosi korespon­
dent francuskiego dziennika „Pa- 
ris Presse“, Schreiber: „Dopóki 
chodziło o przemówienia i dekla­
racje, można było utrzymać po­
zory „współpracy atlantyckiej“. 
Gdy przechodzi się do konkret­
nej akcji, fikcja ta znika całkowi­
cie. Z jednej strony jest Ameryka, 
która chce narzucić piekielne tem 
po zbrojeń, z drugiej zaś — gru­
pa państw europejskich, która 
tempa tego nie wytrzymuje...“ 
Schreiber podkreśla dalej, że wed 
ług ostatniego raportu Eisenhowe 
ra, Stany Zjednoczone i Kanada 
mają ponieść w ciągu trzech lat 
około 70 proc. wydatków na zbro 
jenia państw zachodnio - europaj 
skich. Tymczasem pozostałe pań-

satelici Stanów Zjednoczonych do 
magają się, by rząd amerykański 
finansował w większej mierze ich 
wydatki na zbrojenia, lecz amery 
kański minister skarbu Snyder 
ustosunkował się w Ottawie z 
wielką rezerwą do tych żądań.

Korespondent dziennika „New 
Jork Herald Tribune“ — Russel 
stwierdza, iż wśród partnerów Sta 
nów Zjednoczonych w Ottawie pa 
nuje wyraźne przygnębienie, gdyż 
zdają oni sobie sprawę, że prog­
ram zbrojeń, jaki rząd amerykan 
ski zamierza im narzucić, zagraża 
ich krajom ruiną.

—- świadczy o pogłębianiu się pić, że wszelkie wysiłki w tym 
świadomości narodowej krzepną- i kierunku, podejmowane przez 
cych sił demokratycznych w Niemi przedstawicieli Niemiec zarówno 
czech. j wschodnich jak i zachodnich bę-

Co się tyczy drugiej propozy-! ¿4 sie cieszyły jak najbardziej 
cii Izby Ludowej — aby ogólno- i energicznym i przy tym zupełnie 
niemiecka narada przedstawicieli ; bezinteresownym poparciem Zwią 
Niemiec wschodnich i zachodnich j zku Radzieckiego, 
zażądała przyśpieszenia zawarcia 
traktatu pokojowego z Niemca­
mi — to nié ulega wątpliwości, 
że jest to również propozycja słu­
szna i że wsPÓlna akcja przedsta­
wicieli Niemiec wschodnich i za­
chodnich w tej sprawie mogłaby 
być wielkim wkładem w dzieło 
pokojowego uregulowania proble­
mu niemieckiego oraz przyśpie­
szenia przygotowania i podpisa­
nia traktatu pokojowego z Niem­
cami.

Należy uwzględnić okoliczność, 
że mocarstwa okupujące Niemcy 
zachodnie i usiłujące zastąpić o- 
becnie zawarcie traktatu pokojo­
wego z Niemcami czczymi dekla­
racjami o tzw. „ z a k o ń c z e n i u  
s t a n u  w o j n y“, nie mogą nie 
liczyć się z opinią narodu niemiec 
kiego, który, powołać się może w 
danym wypadku na swe bezspor­
ne prawo i który cieszy się po­
parciem narodów miłujących po­
kój. Jak wiadomo, rząd radziec­
ki wypowiadał się i wypowiada

Budowa największej w Polsce cemen towni w Wierzbicy postępuje naprzód. 
W rekordowym, tempie jedenastu dni zmontowano dwa największe piece 
obrotowe do wypalania cementu. Przy montażu zastosowano system inż. Ce­

zarego Lubieńskiego, laureata tegorocznej nagrody państwowej.
Na zdjęciu: montaż kola zębatego na piecu obrotowym przez członków bry­

gady Augusta Rybki.
■ CAF — jot. Tygm, Wdowiński

rozpoczęła
budowę drugiego rudowęgiowca

SZCZECIN PAP. W nowowzniejniej na wielkim placu prefabry- 
sionych halach Szczecińskiej Stocz: kacyjnym. rosną nieustannie ele-
ni ciągle jeszcze pracują monte­
rzy i elektrycy, betoniarze i mu­
rarze. Lecz na nowej stoczni trwa 
już regularna produkcja wielkich 
jednostek morskich. Nieugięta wo 
la stoczniowców, która umożliwi­
ła przed miesiącem założenie stęp 
ki pad pierwszy rudowęglowiec, 
wzmogła się w dniach przygoto­
wań do budowy drugiej jednost­
ki.

Na rusztowaniach stoi już no­
wa, druga z kolei stępka, a obok

„W y tę ży m y  w szystk ie siły 
w pracy dla dobra ludowej Ojczyzny“
Listy chłopów do Prezydenta Bolesława Bieruta

WARSZAWA PAP. Do Prezy­
denta RP. Bolesława Bieruta na­
pływają liczne listy i depesze od 
chłopów z różnych stron kraju.

Delegacja film owców w igierskich na W ybrze żu

W dn iu  w czorajszym  p rzy b y ła  n a  W ybrzeże delegacja  film ow ców  w ęg ier­
skich. W sk ład  delegacji w chodzą: przew odniczący  delegacji Sonios Ferenc
— przedstaw ic ie l m in is te rs tw a  ośw iaty  ludow ej na  W ęgrzech Bożo K arow y
— k ie ro w n ik  w ęg iersk ie j w y tw ó rn i film ów  dokum en tarnych ,’ Sos Frigyes - -  
d y rek to r  M OKEP (w ęgiersk iej c en tra li w ynajm u  film ów ) oraz M ariassy 
Feliks reży se r film ow y. Na lo tn isku  we W rzeszczu gości w ęgiersk ich  powi

ta li  przedstaw ic ie le  F ilm u  Polsk iego  oraz społeczeństw a.

Depesza PKOPdo prezjjdium zjazdu
belgijskich obrońców pokoju

odbywającym się . w Brukseli 
| krajowym zjazdem belgijskich o- 
brońców pokoju, Polski Komitet 
Obrońców Pokoju przesłał do pre 
zydium zjazdu depeszę, w której 
m. in. czytamy:

„Wierzymy głęboko, że jak my 
w Polsce, tak i Wasz ruch obroń- 

stwa bloku atlantyckiego zamiast i ców pokoju uczyni wszystko, aby 
S0 proc. pokrywają tylko 7 proc. pokrzyżować plany amerykań-

WARSZAWA PAP. W związku dową i zwycięstwo sprawy poko­
ju na całym święcie“.

Depeszę podpisał — przewodni 
czący PKOP prof. Jan Dembow­
ski.

Chłopi donoszą w nich Pierwsze 
mu Obywatelowi Polski 0 swych 
osiągnięciach i przyrzekają, że 
zwielokrotnią swoje wysiłki, aby 
przez zwiększoną produkcję przy 
śpieszyć wykonanie Planu 6-let- 
niego, wzmocnić ludową Ojczyz­
nę i pomnożyć swój wkład w 
walkę o pokój na świecie.

Gorące zapewnienie o zdecydo­
wanej woli stałego podnoszenia 
wydajności ziemi i hodowli zło­
żyli Prezydentowi m. in. chłopi 
gromady Jasiewo w pow. Gru­
dziądz.

Radość i dumę wyrażają słowa 
depeszy, nadesłanej do Prezyden 
ta Bieruta przez członków spół­
dzielni produkcyjnej w Ojerzy- 
cach w pow. Świebodzin: „Dono­
simy Ci, Obywatelu Prezydencie 
— piszą oni m. in. — że zakoń­
czyliśmy pierwszy rok zespołowe 
go gospodarowania — zbiorami,' 
które zapewnią nam lepsze, do- 
stateczniejsze, kulturalniejsze ży­
cie.

Podkreślając, że w tym roku 
sprzedadzą państwu 300 q zboża 
ponad plan, spółdzielcy z Ojerzye 
piszą: „Zapewniamy Cię Obywa­
telu Prezydencie, że wytężymy 
wszystkie nasze siły, by jeszcze 
bardziej umocnić gospodarkę na­
szej spółdzielni, żeby nasza spół 
dzielnia była ciągle w szeregu 
najlepszych spółdzielni powiatu. 
Każde osiągnięcie naszej spół­
dzielni będzie wkładem w wyko­
nanie Plami 6-letniego, w budo­
wę socjalizmu w naszej ko hanej 
Ojczyźnie i w utrwalenie poko­
ju“.

menty węglowców.
Rada i pomoc radzieckich inży 

nierów, wielki twórczy zapał ro­
botników sprawiły, że coraz szyb 
ciej powstają wielkie prefabryko 
wane sekcje, które potężny dźwig

już wkrótce uniesie ' na pochyl­
nie. „Bez oparcia się o wzory ra­
dzieckie nie moglibyśmy jeszcze 
marzyć o rozpoczęciu budowy peł 
nomorskich jednostek“ — mówi 
kierownik kadłubowni ob. Biskup 
— wskazując na techniczne ry­
sunki i wykresy kadłubu.

W pobliżu kombinatu „Rokita“  
powstaje nowe miasto robotnicze

WROCŁAW PAP. Równolegle 
z budową potężnych zakładów 
przemysłu chemicznego „Rokita“ 
w szybkim tempie rosną nowe o- 
środki mieszkaniowe dla robotni­
ków { ich rodzin; powstaje nowe, 
socjalistyczne miasto.

Nie opodal starego, nieplano- 
wo zbudowanego miasteczka
Brzeg Dolny od roku wre inten­
sywna praca. Dźwigają się mury 
nowego, 10-tysięcznego miasta— 
ośrodka mieszkaniowego dla ro- 
iłolników.

Prace postępują w szybkim
tempie naprzód. Od 
wykonano w stanie
bloków mieszkalnych o łącznej 
kubaturze 32.810 metrów sze­
ściennych. W następnych latach 
Planu 6-letniego na przestrzeni 
20 ha stanie blisko 50 takich bu­
dynków. Każde z nowowybudowa 
nych mieszkań, to szczyt komfor 
tu.

Przy każdym budynku dość du 
że kawałki ziemi przeznaczono na 
ogródki. W centrum mieścić się 
będzie ośrodek handlowy — sieć 
sklepów wszystkich Jbranż. Dzieci 
robotnicze otoczone będą troskli­
wą opieką we wzorowo urządzo­
nych żłobkach i przedszkolach. 
Dla starszej młodzieży buduje się 
szkoła podstawowa, ogólnokształ 
eąea j zawodowa razem z bursą. 
Zostanie również wybudowany 
wielki zakład gastronomiczny.

Nowowznoszone miasto Brzeg 
Dolny, to prawdziwy pomnik bu 
downictwa socjalistycznego —• 
wyraz troski ludowego rządu o 
byt ludzi pracy.

P ierw sze ruchome 
sćaicjje tra n s fo rm a to r o w e

WARSZAWA PAP. Polska tech 
nika odniosła nowy poważny suk 
ces: zespól inżynierów i techni­
ków skonstruował pierwszą w Pol 
sce ruchomą stację transformato 
rową.

kwietnia br ! .Osiągniecie naszych konstrukto 
surowym 5 r°w P°siada olbrzymie znaczenie

dla pełnego, właściwego wykorzys 
tania sprzętu mechanicznego w 
budownictwie. Konstrukcja tego 
typu stacji o mocy 400 KV, niespo 
tykana dotąd w Polsce i mało zna 
na za granicą, musiała być szcze­
gółowo opracowana, by zapewnić 
wysoką sprawność i bezpieczeńst 
wo obsługi. W wyniku wytężo­
nej pracy konstruktorów, projekt 
stacji został opracowany w ciągu 
zaledwie 6 tygodni. W chwili obec 
nej kilka stacji jest już wykona­
nych i znajduje się w eksploata­
cji.

W opracowaniu, projektu rucho 
mej stacji transformatorowej 
szczególnie wyróżnili się m. in. in 
żynierowie i technicy: B. Jacobi, 
R. Mazik, J. Strusiński i A. Nie- 
działek.

wet w tym stilnie rzeczy stoją wo litaryzują Niemcy zachodnie — co 
bec poważnej groźby inflacji i stanowi szczególne niebezpieczeń- 
ruiny gospodarczej. J stwo dla naszych krajów.

Korespondent dziennika „New Życzymy Wam dalszych sukce- 
York Times“ — Reston donosi, że sów w walce o niezawisłość naro

Walkci o pokój i ocalenie Anglii
naczelnym  hasłem  w y b o r n y m
Komunistycznej Partii W. Brytanii

LONDYN. PAP. 19 września partii labourzystowskiej jest tyl-
ne°mpaer t i fw S k “ fB ^ T n fo g to -  f °  “  mIyn l^serw atys-
sił oświadczenie pt. „Walka o oca itow- okazaI° SIć, ze jest to poli- 
lenie Anglii“, w  oświadczeniu tYka zgubna dla ruchu robotni- 
tym czytamy: czego i dla kraju.

Głównym hasłem wyborczym Partia komunistyczna wzywa 
będzie walka o pokój i ocalenie naród angielski do walki o po- 
Anglii, Partia Komunistyczna ¡. łożenie kresu polityce wojny, o 
przystępuje do kampanii wybór- j zawarcie Paktu Pokoju między 
czej z pełną wiarą w zdolność pięcioma wielkimi mocarstwami, 
klasy robotniczej i całego ludu i o rokowania zamiast wojny, o 
do złamania ofensywy konserwa powszechną redukcję zbrojeń, do 
tystów  ̂i do wywalczenia nowej walki o przywrócenie niezawis- 
p0i itybi- i !o.ści narodowej kraju, o położe-

. . .  . . , Partia konserwatywna pomi- nie kresu okupacji amerykań-
zachodmm nieprzyjaciel mo wszystkich swych demago- skiej, o prawo Anglii do handln

tych dniach 5 kompa- gicznych obietnic, jest partią ze wszystkimi krajami, do walki
na różnych wielkich obszarników i milione- o zwiększenie płac i obn łcnie

• w  + „ . - ■ - --  nieprzy- rów. Zwycięstwo konserwatys- cen, o rozszerzenie programu bu
Inn« m  nieprzyjaciel- ijacielskich ^yły  zwycięsko odpie- tow  oznaczałoby triumf wielkich downictwa mieszkaniowego i o

mepizyjaciei rane przez woJska ludowe lrtóre monopoli i w ich walce przeciw poprawę świadczeń socjalnych —

Dcdczas jedne- L “ *- kof at’kow^ y S S  wojny prowadzona' 5 " S S f i T  S S ^ S S V m !podczas jednej tylko bitwy Hgj l&NK&jSSlil&itt ciężkie g to te  Ififzez BeSWte&m.ib Przywódców: ków na zbrojenia.

Ciężkie straty agresorów w Korei
PEKIN. PAP. W ciągu 5 dni — ! froncie z: 

do 10 września włącznie - r  nie- stracił w 
przyjaciel stracił na froncie ko- nil. Podejmowane

wydatków na zbrojenia i juz na- skich imperialistów, którzy remi-j reańskim przeszło 5.200 żołnierzy odcinkach ataki wojsk nieprzy- rówJ
v  stnun. w n  !iT .arvw na. Wim m sw  •mmn łin rln io    #»#»!- o fic? rÓ ” T ------- -  ___1___  J

łono 52 samoloty
skie,

Koresf indent
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Szeroki rozmach przygotowań do tegorocznego
Miesiąca Przyjaźni Polsko-Radzieckiej
Tysiące imprez pogłębi naszą miedzę o Kraju Rad

go*

\\  AKSZAWA PAP -Miesiąc Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej będzie manifestacją serdecznych uczuć, głębokiej przy 
jaźni i wdzięczności, które żywi społeczeństwo polskie dla potęż­
nego Związku Radzieckiego. Ze wszystkich stron kraju napływa­
ją meldunki o rozpoczętych już przygotowaniach do uroczysto­
ści |  imprez Miesiąca. Do różnych okolicznościowych akcji włącza­
ją się organizacje masowe i coraz szersze kręgi ludności miast 
i wsi. Szczególnie uaktywniają swoją pracę koła TPP-R.
W woj. wrocławskim ok. pół minowo drugi rok Planu 6-letnie 

miliona obywateli, zrzeszonych w 
5.246 kołach TPP-R przystąpiło 
już do przygotowań do Miesiąca 
Przyjaźni. Nauczyciele dolnoślą­
scy pierwsi zgłosili chęć wzięcia 
czynnego udziału w akcji propa­
gowania celów i zadań TPP-R 
oraz zapoznawania najszerszych 
mas społeczeństwa polskiego z 
pokojową polityką Związku Ra­
dzieckiego i osiągnięciami naro­
dów ZSRR. M. in. nauczyciele wy 
głoszą na terenie swego woje­
wództwa 1.554 odczyty j pogadan 
Jri o życiu w Związku Radziec­
kim oraz zorganizują 751 wieczo 
rów literackich poświęconych li­
teraturze rosyjskiej i radzieckiej.
Pcnadto 79 członków ZZNP, zna 
jących język rosyjski, podjęło się 
prowadzenia kursów języka rosyj 
skiego. W celu zaznajomienia sze 
rokich rzesz nauczycielskich Dol­
nego Śląska z życiem i pracą ich 
kolegów u; Związku Radzieckim, 
aktywiści ZZNP opracowują spe­
cjalne foto-gazetki.

W. wielu świetlicach robotni­
czych i wiejskich zespoły arty­
styczne intensywnie przygotowu­
ją się do eliminacji powiatowych 
oraz przygotowują repertuar, z 
którym będą występować w cza­
sie imprez Miesiąca.

Zespoły redakcyjne zakłado-

MOSKWA PAP. Jak donosi z 
Teheranu Agencja Tass, dzienniki 
tamtejsze ogłosiły tekst listu pre­
miera irańskiego Mossadika do 
Harrimana. List ten zawiera irań 
skie warunki wznowienia roko­
wań z przedstawicielami Wielkiej 
Brytanii i prośbę o zakomuniko­
wanie tych warunków rządowi 
brytyjskiemu.

Dzienniki teherańskie ogłasza­
ją również odpowiedź Harrimana, 
który — jak widać z jego listu — 
odmówił zakomunikowania Anglii 
warunków irańskich.

Według doniesień dziennika 
„Keihan“, 19 września odpowiedź 
Harrimana omawiana była przez 
komisję mieszaną do spraw wpro 
wadzenia w życie ustawy o nacjo 
nalizacji przemysłu naftowego. 
Członek tej komisji dr Szaegan 
stwierdził, że rząd irański przesy 
łając memorandum na ręce Har­
rimana „uważał w zasadzie za 
rzecz rozsądną okazać względy 
Harrimanowi jako temu, który od 

„ początku podjął się roli pośredni- 
wych gazetek ściennych opraco-lka“. Jednakże obecnie, gdy Har- 
wują specjalne numery na kon- riman odmówił przekazania niemo 
kurs pt. „Za przykładem ludzi randum Irańskiego rządowi bry- 
radzieckich wykonamy przedter- J tyjskiemu, „nie mamy już co ro-

W woj. bydgoskim w przygoto 
Waniach do Miesiąca Przyjaźni 
przoduje powiat włocławski. W 
powiecie tym w ciągu br. pow­
stało 61 nowych kół TPP-R. W 
jednej tylko włocławskiej fabry­
ce lin i drutu spośród 343 człon­
ków TPP-R, 322 prenumeruje pi­
sma radzieckie. Dotychczas już 
600 osób zapisało się na kursy

Fiasko „pośrednictwa“  Harrimana
uj sporze irańsko - brptpjskim

bić z Harrimanem; rząd irański 
sam podejmie niezbędne kroki“.

P rz e c iw  p e n e tr a c ji  
b a n k u  b r y ty js k ie g o

MOSKWA PAP. Agencja Tass 
donosi z Teheranu, że rząd irań­
ski wydal dekret przyznający 
Irańskiemu Bankowi Narodowe­
mu wyłączne prawo dokonywania 
w Iranie operacji walutowych, 
pozbawiając prawa zajmowania 
się tymi operacjami „Bank Brytyj 
ski w Iranie i na Środkowym tywniejszy

Amerykańscy okupanci przyspieszają 
przekształcanie Japonii w bazę agresji
Nowe jednostki w ojskow e i zarządzenia represyjne

MOSKWA. PAP. W depeszy z ' nej 1 szpiegowskiej przeciwko 
Szanghaju Agencja Tass cytuje ZSfeR I Chinom 
doniesienia prasowe z Tokio na 
temat następstw amerykańsko- 
Japońskiego układu wojskowego.

W myśl tego układu w Japonii 
ma być rozlokowanych 6 dywizji 
amerykańskich wraz z oddziała­
mi piechoty morskiej o łącznej 
sile 120 tysięcy ludzi jak rów­
nież silne oddziały lotnictwa, po­
siadające łącznie 10 tysięcy samo­
lotów. W skład amerykańskich 
sił morskich w Japonii wejdą 
m. in. łodzie podwodne.

Rząd Yoshidy opracowuje pro 
jekty ustaw mające na celu tłu­
mienie wszelkich wystąpień prze 
eiwko wojskom amerykańskim 
stacjonującym w Japonii. Prócz 
tego opracowywane są zarządze­
nia w sprawie roboty dywersyj-

Wschodzie“. Premier Mossadik za 
rządził również, by wszystkie in­
stytucje irańskie zlikwidowały 
swe rachunki bieżące w Banku 
Brytyjskim.

języka rosyjskiego, które rozpocz 
ną się 15 bm.

Członkowie ZSCh zapoznają ma 
sy chłopskie z osiągnięciami przo 
dującego radzieckiego rolnictwa 
i agrobiologii. Liga Kobiet bę­
dzie współdziałać i zmobilizuje 
do czynnego udziału w impre­
zach masy gospodyń wiejskich i 
domowych. Instruktorzy teatrów 
amatorskich zorganizują 120 ze- J 
społów pieśni i tańca.

Prelegenci Łodzi przygotowują 
się do wygłoszenia ponad 15 tys. 
odczytów, tematem których .bę­
dzie Związek Radziecki i życie je 
go narodów. Ponadto wiedzę o 
Związku Radzieckim szerzyć bę­
dzie 6 wystaw stałych. 1.000 wy­
staw gablotowych [ ponad 2.000 
okolicznościowych gazetek ścien­
nych. Filmy radzieckie będą wy­
świetlane na ponad 2 tysiącach 
seansów. Kiermasze i loterie 
książkowe upowszechnią literatu­
rę rosyjską i radziecką.

Miarą rosnącej świadomości 
młodzieży wiejskiej, zrzeszonej 
w hufcach „SP“, jest coraz ak- 

udział junaków w

1 października -  inauguracja
rota akademickiego 1851/1952

WARSZAWA PAP. Ministerstwo Szkół Wyższych i Nauki 
oraz inne ministerstwa prowadzące szkolnictwo wyższe, ustaliły 
dzień 1 października br., jako termin rozpoczęcia nowego roku 
akademickiego 1951/52.

W dniu tym senaty akademickie i studenci we wszystkich 
uczelniach zbiorą się na tradycyjnych dorocznych uroczystościach 
inauguracji nowego roku akademickiego. W uroczystościach wez­
mą udział przedstawiciele władz państwowych, Wojska Polskiego, 
PŻPR i stronnictw politycznych, związków zawodowych, Związku 
Samopomocy (Chłopskiej, robotnicy - przodownicy pracy i racjona­
lizatorzy, chłopi oraz delegacje młodzieży najwyższych klas szkół 
ogólnokształcących.

Podczas inauguracji nowego roku akademickiego uczestnicy u- 
roczystości inauguracyjnych wysłuchają okolicznościowego prze­
mówienia ministra szkół wyższych i nauki do młodzieży i sena­
tów akademickich, które transmitowane będzie przez radio.

W przededniu rozpoczęcia nowego roku akademickiego, tj. w 
dniu 30 września, odbędą się liczne imprezy artystyczne i roz­
rywkowe dla młodzieży akademickiej.

działalności wiejskich kół TPP-R. 
Ostatnio junacy zorganizowali 
na terenie woj. łódzkiego 140 no 
wych kół towarzystwa, do któ­
rych wstąpiło ponad 5.000 osób.

Metalowcy polscy solidaryzują się
z  walka towarzyszy w Hesji

WARSZAWA PAP. — Zarząd 
Główny Zw. Zawodowego Meta­
lowców wysłał telegram do cen­
trali FDGB (Wolnych Niemieckich 
Związków Zawodowych) w Berli 
nie z prośbą o przekazanie go me 
talowcom Hesji (Niemcy zach.). 
W depeszy tej czytamy:

„W imieniu wielotysięcznej rzc 
szy metalowców polskich, którzy 
z uwagą śledzą waszą bohaterską 
walkę, ślemy strajkującym meta­
lowcom Hesji braterskie, robotni 
cze pozdrowienia.

C z u j n o ś ć  m a s  p r a c u j ą c y c h  u n i e s z k o d l i w i a  s z k o d n i k ó w

Wysokie kory dla spekulantów
usiłujących utrudnić planowe zaopatrzenie ludności

WARSZAWA PAP. — Walka z wszelkimi przejawami speku­
lacji trwa z niesłabnącą siłą. Organa sprawiedliwości Polski Lu­
dowej z całą surowością karzą winnych dezorganizacji planowego 
zaopatrywania rynku w artykuły1 pierwszej potrzeby.
Na karę 4 lat więzienia i utra­

tę praw obywatelskich na okres 
lat 3 skazany został w trybie do­
raźnym przez Sąd Wojewódzki w 
Poznaniu na sesji wyjazdowej w 
nowym Tomyślu, Jan Bukstel.

Rozpoczyna się czwarta faza
walki ze stonką ziemniaczaną

WARSZAWA PAP. W ciągu bie 
żącego roku prowadzono intensyw 
ńe zwalczanie stonki ziemniacza­
nej. Za pomocą skutecznego śród 
ka chemicznego — dwuchloroeta- 
nu zdołano wyniszczyć prawie 
wszystkie wykryte ogniska stonki. 
Niektóre ogniska nie zostały jed­
nak wykryte i tam owady stonki 
weszły do ziemi w celu przezimo­
wania. Służba ochrony roślin przy 
stąpiła obecnie do dodatkowej, IV 
i ostatniej w tym roku fazy zwal­
czania tego groźnego szkodnika.

Pola po wykopanych ziemnia-

Książeczki zdrowia
dla niemoiuląt urodzonych u j  1951 r.

WARSZAWA. PAP. Troska o ! szenla zdrowotności dzieci i mło 
»drowie dzieci i młodzieży, o za-! dzieży.
pewnienie im najlepszych warun 
ków zdrowotnych i leczniczych 
jest jednym z podstawowych za­
dań służby zdrowia w Polsce 
Ludowej.

Realizując te zadania, Minister 
stwo Zdrowia otacza coraz sta­
ranniejszą opieką najmłodszych 
obywateli. Ministerstwo Zdrowia 
—departament opieki nad matką 
i dzieckiem, wprowadza z dniem 
1. 10. 1951 r. tzw. „książeczki 
zdrowia“ dla wszystkich niemow­
ląt urodzonych w 1951 roku.
Książeczki te będą wydawane 
matkom na oddziałach położni­
czych w szpitalach, izbach poro­
dowych i w poradniach dla 
dzieci.

W książeczce zdrowia dziecka 
znajdować się będą wszystkie da 
ne o rozwoju dziecka od urodze­
nia do 14 roku życia oraz dane 
dotyczące szczepień ochronnych, 
przebytych chorób i ich prze­
biegu. Wszystkie te dane wpisy­
wać będą lekarze i pielęgniarki 
przy każdorazowym badaniu 
dziecka.

Rodzice, którzy otrzymają ta­
kie. książeczki, powinni okazy­
wać je lekarzowi na każde żąda­
nie i troskliwie przechowywać 
jako ważny dokument odzwier­
ciedlający rozwój i stan zdrowia 
ich dzieci.

Wprowadzenie książeczek zdro 
wia ma poważne znaczenie dla 
swalczania epidemii 1 chorób 
dziecięcych oraz d»is*eso PMBft*

kach, gdzie — jak się podejrzewa 
— znajduje się stonka, opyla się 
nowym, bardzo skutecznym śród 
kiem chemicznym — preparatem 
HCH. Aby preparat ten działał 
skutecznie, musi być zmieszany 
z wierzchnią warstwą gleby. Dla 
tego po opyleniu stosuje się na­
tychmiast kultywatorowanie lub 
bronowanie.

Niezależnie od zwalczania ston­
ki nowym preparatem, przeprowa 
dzane są w czasie kopania ziem­
niaków dokładne lustracje, gdyż 
stonkę ziemniaczaną można wy­
kryć jeszcze na łętach lub wygar 
nąć ją z ziemi kopaczką czy mo­
tyką.

W razie wykrycia stonki nale­
ży natychmiast zawiadomić w tym 
Prezydium Gminnej Rady Narodo 
wej i dokładnie oznaczyć miejsce, 
na którym owad został znaleziony.

Bukstel — właściciel restaura­
cji, z zawodu rzeźnik, notorycz­
nie uprawiał przestępczy proce­
der bezprawnego skupu trzody 
chlewnej, nielegalnego uboju i pa 
skarski handel mięsem.

Jak ujawniono, chciwy zysku 
spekulant zawodowo zajmował 
się również nielegalnym handlem 
wódką, którą sprzedawał po wy­
górowanych cenach.

Orzeczeniem delegatury Komi­
sji Specjalnej we Wrocławiu, 
skierowana została do obozu pra­
cy na 24 miesiiące, Stanisława 
Tutkaj zamieszkała w Oborni­
kach Śląskich. Tutkaj, córka rzeź 
nika zawodowo uprawiała niele­
galny ubój trzody chlewnej. Do­
konywany przez nią potajemny 
ubój odbywał się w wysoce anty 
sanitarnych warunkach.

Bogacz wiejski i znany wyzy­
skiwacz Janiszewski Antoni ze 
wsi Gościmowice w woj. łódz­
kim, od dłuszego czasu trudnił 
się nielegalnym ubojem trzody 
chlewnej, hodowanej przez siebie 
jak i zakupywanej od spekulan­
tów wiejskich. Bezprawnego ubo­
ju dokonywał on w niezwykle an 
tysanitarnych warunkach, a mię­
so przechowywał w oborze. Pod­
czas przemycania do Łodzi kilku 
dziesięciu kilogramów mięsa w 
brudnych workach, Janiszewski

został przychwycony przez kon­
trolerów społecznych.

Ponadto spekulant zajmował 
się pędzeniem samogonu.

Za przestępstwa te Janiszewski 
skazany został przez Komisję Spe 
cjalną na 24 miesiące obozu pra­
cy oraz grzywnę w wysokości 
1C00 zł.

Życzymy Wam zwycięstwa w 
walce przeciw obniżaniu waszej 
stopy życiowej i przeciw temu, co 
jest tego przyczyną — przeciw re 
militaryzacji Niemiec i przygoto­
waniom wojennym“.

Odezwa Europejskiego 
Komitetu Robotniczego

BERLIN PAP. — Europejski 
Komitet Robotniczy przeciwko re 
militaryzacji Niemiec ogłosił do 
robotnic i robotników Europy o- 
dezwę, wzywającą do poparcia 
strajku metalowców zachodnio • 
niemieckich.

Od przeszło trzech tygodni — 
czytamy w odezwie — strajkuje 
ponad 100 tysięcy metalowców w 
Hesji, walcząc o podwyżkę płac. 
Ich walka jest równocześnie wal 
ką przeciwko remilitaryzacji Nie 
mieć zachodnich, przeciwko 
przygotowaniom do nowej wojny 
i przeciwko utrzymywaniu po­
działu Niemiec. Strajk ten jest 
doniosłym wkładem w walkę eu­
ropejskiej klasy robotniczej o po 
kój. Wobec tego wzywamy euro­
pejską klasę robotniczą do mani­
festowania swej solidarności ze 
strajkującymi metalowcami Nie­
miec zachodnich.38 numer czasopisma

0 trwały pokój, o demokracją ludowa I"
BUKARESZT PAP. Ukazał się 

nowy (38) numer czasopisma „D 
trwały pokój, o demokrację ludo­
wą!“ — organ Biura Informacyj 
nego Partii Komunistycznych i 
Robotniczych,

Artykuł wstępiiy pt. „Staia 
praca nad opanowaniem teorii 
marksistowsko-leninowskiej jest 
obowiązkiem komunistów“ stwier 
dza, że siła j niezwyciężoność par 
tli komunistycznych we wszyst­
kich krajach leży w tym, że w 
całej swej działalności, strategii i 
taktyce kierują się one wielką 
teorią marksizmu-leninizmu, na­
ukowo ujmującą prawa rozwoju 
społeczeństw i wskazującą drogi 
zastosowania tych praw do kiero­
wania walką rewolucyjną klasy 
robotniczej.

Na stronie pierwszej pod współ 
nym tytułem „Narody wzmagają 
walkę o pokój przeciw agresyw­
nym planom imperialistów ame-GRENZSCHUTZ ADENAUERA

śpiewa „Horst Wessel-Lied1
fKorespontfenc/o w ł a s n a  /łK j  ł S o n n )

Podczas, kiedy w Bonn trwają spory o 
hymn trizoński, kiedy największym zmar 
twieniem marionetkowego prezydenta 
Heussa jest, czy należy śpiewać pierwszą 
czy tęż trzecią zwrotkę szowinistycznej 
pieśni „Deutschland, Deutschland, über 
alles“, tzw. Grenzschutz (policja granicz­
na) — zalążek przyszłego Wehrmachtu, 
sam się już zdecydował, co należy uwa­
żać za hymn amerykańskiego protektoratu 
w Niemczech.

Pluton Grenzschutzu w koszarach Sieg­
frieda w Brunświku samorzutnie odśpiewa! 
..Horst Wessel-Lied“. Pluton ten zaintono 
wał z kolei pieśń „Condor“ (pieśń hitle­
rowskich oddziałów w Hiszpanii), następ­
nie zaś śpiewaną w obu wojnach „Bom­
by na Anglię“. Wesoło było tego dnia w 
dawnych koszarach SS w Brunświku. Stare 
pieśni hitlerowskich militarystów, jak za 
minionych czasów, rozbrzmiewały w tra ­
dycyjnych murach pruskiej soldateski.

Nikt, oczywiście, nie protestował prze­
ciw hitlerowskim piosenkom. Dopiero, gdy 
przez koszarowe okna „Horst Wessel- 
Lied“ dotarła do pobliskiej dzielnicy ro­
botniczej, zrobił się skandal. Robotnicy za 
cięli gromadzić nię przed bramą koszar 
Siegfrieda, domagając ata ukarania hitłe-

rowców. Dowódca batalionu, który dotych­
czas patrzył z aprobatą na wyczyny swo­
ich „ c h ł o p c ó w “, przeląkł się, gdy miej 
scowa gazeta wydrukowała na pierwszej 
stronie: „Policja śpiewa hitlerowskie pio­
senki“.

Gdy wszczęto pierwsze dochodzenie, wy­
szło na jaw, jak wielu byłych hitlerowców 
służy dzisiaj w brunświckim Grenzschutzu. 
Cała afera rozeszła się, oczywiście, wkrót­
ce po kościach. Hitlerowców ukarano grzy 
wną, na którą złożyła się cała kompania. 
Dwie skrzynie piwa zakończyły ten incy­
dent, który w reakcyjnej prasie znalazł 
gorliwych obrońców.

Atmosfera panująca w Bonn sprzyja zna 
komicie takim wybrykom. Ledwie bowiem 
utworzono nowy Soldatenbund, a już pre­
zydent Heuss zatwierdził nowy order. Mi­
mo, iż nadal obowiązuje rozporządzenie 
Rady Kontroli, Zabraniającej noszenia nie 
mieckich odznaczeń — w sklepach pojawi­
ły się w komplecie wszystkie dawne hitle­
rowskie ordery. Na głównej ulicy w Bonn, 
na Koblenzerstrasse, gdzie rezyduje Ade- 
nauer i Heuss i wszystkie prawie minister 
stwa, w sklepie mundurów wojskowych 
można oglądać na wystawie kolekcję hi­
tlerowskich orderów. Nie są to bynaj­
mniej stąre kolekcje. Właściciel sklepu

stwierdził, że są to nowe odlewy. Wszyst­
kie te odznaczenia są zaopatrzone w swa­
stykę. Reakcyjna prasa broni ich, powo­
łując się na to, że Francuzi noszą Legię 
Honorową, mimo, iż ustanowiona była 
przez Napoleona. Jeśli wolno Francuzom 
nosić ordery z literą „N“, wolno też i 
Niemcom nosić krzyż żelazny ze swastyką. 
Generał Manteuffel radził jednak, ażeby 
nosić na razie miniatury orderowe, wów­
czas swastyka nie będzie się tak rzucała 
W oczy. Później, na mundurach, będzie 
inaczej...

Wystawiono również, pierwszy raz po 
wojnie, mundur generalski oraz nowy 
krzyż żelazny rządu Trizonii. Wszystko to 
jest już gotowe dla udekorowania niemiec 
kiego ,am i ę s a  a r m a t n i e j  o“.

Mundury, gwiazdy, ordery, „Horst Wes. 
sel-Lied“ — oto zewnętrzna faza obecnej 
rzeczywistoci w zachodnich Niemczech, 
gdzie miliardowy deficyt i nędza mas pra 
cujących zagłuszane są brzękiem ostróg i 
dźwiękiem hitlerowskich pieśni.

Tak jak za Hitlera. Robią to zresztą ci 
sami ludzie, którzy go uczynili kanclerzem 
trzeciej Rzeszy. Dlatego żołnierze Grenz­
schutzu mogą bezkarnie śpiewać „Horst 
Wessel-Lied“.

MARIAN PODKOWIE SKI

rykańskich“ zamieszczona zosta­
ła obszerna informacja o trwają 
cej z niesłabnącą siłą kampanii 
zbierania podpisów pod Apelem 
Światowej Rady Pokoju.

Artykuł redakcyjny pt. „Wa­
szyngtońska zmowa podżegaczy 
wojennych“ piętnuje uchwały po 
wzięte W Waszyngtonie przez mi 
nistrów spraw zagranicznych 
ŁSA, W, Brytanii i Francji w 
sprawie niezwłocznego włączenia 
Niemiec zachodnich do agresyw­
nego bloku atlantyckiego j utwo 
rżenia regularnej armii zachod- 
nio-niemieckiej

Artykuł członka Prezydium KC 
Komunistycznej Partii Czechosło 
wacji — Noska, pt. „O dalsze 
usprawnienie prac komitetów na 
rodowych Czechosłowacji“ poświę 
eony jest działalności organów 
będących podstawą władzy ludo­
wej — komitetów narodowych.

O przygotowaniach Komuni­
stycznej Partii Francji do wybo­
rów kantonalnych informuje ar­
tykuł członka Biura Politycznego 
KPF -  E. Fajon“a.

E. Lister, członek Biura Poli­
tycznego Komunistycznej Partii 
Hiszpanii w artykule zatytułowa 
nym „Kat Franco przekształca 
Hiszpanię w bazę wojenną USA“ 
pisze _ o nowych porozumieniach 
imperialistów amerykańskich z 
ich frankistowskimi lokajami.

Pod wspólnym tytułem „Wy­
miana doświadczeń pracy partyj­
nej“ czasopismo zamieszcza ar­
tykuł sekretarza generalnego Ko­
munistycznej Partii Austrii — 
F. Fuernberga, oraz artykuł 
członka KC Węgierskiej Partii 
Pracujących — Zoltana Biro p t 
„Niektóre zagadnienia ideowo- 
politycznego wychowania kadr 
partyjnych na VVęgrzech“.

W artykule członka KG Ru­
muńskiej Partii Robotniczej — 
Solina Toma pt. „Prasa Rumuń­
skiej Republiki Ludowej w walce 
u pokój i zbudowani» socjalizmu“ 
autor kreśli obraz rozwoju i wzro 
stu nakładów prasy rumuńskiej, 
której podstawową zasadą pracy 
jest leninowsko-stalinowska zasa 
da partyjności ; skupiania wokół 
niej szerokich mas ludowych.

W komentarzach politycznych 
Jan Marek demaskuje krwawą 
amerykańską „ s p r a w i e d l i ­
w o ś ć “ i kolejny spisek katów 
narodów — Tito i Franco,

Czasopismo zawiera również 
szereg dalszych, ciekawych 
macih
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Walka o wzrost hodowli
i spraiimij przebieg kontraktacji
ważnym zadaniem wiejskich organizacji partyjnych

P ro d u k u je m y  n a rzę d zia  c h iru rg ic zn e

Codzienna troska o wzrost po­
daży żywca, o szybkie podniesie­
nie hodowli trzody chlewnej, o 
spopularyzowanie wśród chłopów 
niezwykle dogodnych warunków 
kontraktacji i o należyte przepro 
wadzenie kontraktacji na rok 1952 
— oto zadania, które stoją przed 
organizacjami partyjnymi w wal 
ce o poprawą sytuacji na rynku 
mięsnym.

Rozpatrzmy bliżej te zadania, 
zastanówmy się jak je w codzien 
nej pracy realizować.

Doświadczenie ostatnich tygod 
nl wykazuje niezbicie, że ogrom­
ne znaczenie w walce o przeła­
manie trudności w dostawie żyw 
ca posiada praca polityczńo-uświa 
damiająca wśród chłopów. Nie 
ulega wątpliwości, że, gdyby wro 
ga plotka krążąca po wsi została 
dzięki pracy politycznej organi­
zacji partyjnej i agitatorów wszą 
dzie w porą zdemaskowana i spot 
kała sią z należytym odporem ze

takich transmisji jak ZSCh, gmin 
na rada kobieca i ZMP. Odbyły 
sią wprawdzie zebrania aktywu 
gminnego i narada kierowników 
gromadzkich grup producentów 
trzody chlewnej, ale na tym sią 
kończyło. Kontroli wykonania po­
stanowień tych zebrań nie było. 
Komitet Gminny nie kierował 
politycznie przebiegiem akcji.

Przykład ten świadczy, że nie 
spełnią zadania zebrania i odpra

skich organizacji partyjnych z\ Kierując politycznie i kontro- 
aparatem przeprowadzającym pracę GRN organizacje par

« - . * »  r . r s s s s / s . i A s
dową, aktywem ZSCh, z kierów ną otrzymuje wszystkie przysłu 
nikami grup hodowców posiada gujące mu ulgi i premie, czy o- 
pierwszorzędne znaczenie dla trzymuje dodatkową ilość węgla, 

, « , . czy zawiadomiono go o obniżę-sprawy wzrostu hodowh i co za planu skupu zbJ a za każdą
tym idzie, podaży trzody chlew- sprzedaną ponad minimum sztu- 
nej. Niezmiernie ważne jest, by kę itp. Interesować sią będą, czy 
gminne J gromadzkie organizacje j słusznie rozdziela się kredyty u-
partyjne stale interesowały sią ruchomione przez Bank Rolny

, . , dla hodowców na zakup prosiąt
pracą kierowników gromadzkich j pasz treściwych

wy w gminie i powiecie, jeśli nie grup producentów, by niosły im Plan na rok 1952 przewiduje 
będą poparte ctdzienną, głęboką pomoc w pracy. Chodzi o to, by zakontraktowanie ogółem 6k00

kierownicy ci stawiali przed sztuk trz0^ '  chlewnej Jest , , . , „ , to poważne zadanie. Realizacjachłopami me tylko sprawy kon-
pracą polityczno-uświadamiającą 
wśród mas chłopskich, jeśli nie 
będziemy systematycznie i wy­
trwale tłumaczyć chłopom przy­
czyn obecnych przejściowych

. . .  , . . , tego planu wymaga nie mało1traktowania na rok przyszły, ale tnu3u , poświęcenia. W walce o
plan skupu trzody chlewnej, o 
sprawny przebieg kontraktacji, o

i wywiązywania się z kontrakta 
cji na rok bieżący. Każdy kie- 
równik grupy /producentów wi-

trudności i wskazywać, że odpra-jnien, ^w iem  być nie tylko praco likwidację przejściowych trudno
, . . , ,  , . „ wnikiem gospodarczo-administra ści w zaopatrzeniu miast w mię-cy każdego chłopa, od jego patno cyjnym) ale przede wszystkim

tycznej postawy w wypełnianiu 
swoich obowiązków wobec pań­
stwa, wobec ludności miast, zale­
ży rozwój jego własnego gospo­
darstwa i szybkie pokonanie trud

so, nasze 
partyjne

wiejskie organizacje 
winny dać przykładagitatorem, bojownikiem o roz­

wój naszej gospodarki hodowla­
nej, o podniesienie dobrobytu szczególnej ofiarności i bojowo 
miast i wsi. ści. K. D.

p ań s tw o w a F abryka N arządzi C h iru rg icznych  w N ow ym  Tom yślu p rodu­
k u je  narzędzia  ch iru rg iczne , stom atologiczne oraz w ete ry n ary jn e . Rozjjoczę. 
to  tu  rów nież, pierw szy raz w Polsce p rod u k c ją  lam p bezcieniow ych n a  
u ży tek  szpitali, ośrodków  zdrow ia itp . Dzięki sta łe j w spółpracy załogi z 
naukow cam i polskim i w prow adzono szereg ulepszeń w produkow anych

narzędziach.
Na zdjęciu : Leon Kozal, w yrab ia jący  137 proc. norm y podczas obtaezania 

tu le je k  do lam p bezcieniow ych
CAF — fot. B aranow ski

strony pracującego chłopstwa, o rnoścl. Osjągnięmy to, jeśli będzie
my wyjaśniać znaczenie i korzy­
ści, jakie daje chłopu system kon 
traktacji trzody chlewnej na r. 
1952, jeśli dokładnie wytłumaczy­
my, na czym polega i co dają 
zagwarantowane uchwałą rządu 
z dnia 31. 8. 51 ulgi dla chłopa 
kontraktującego trzodę.

Poinformować o tym każdego 
chłopa — nie tylko na zebraniu 
gromadzkim — ale przede wszyst 
kim w indywidualnej rozmowie, 
zapytać go, co sam sądzi o no- 

warunkach kontraktacji, 
wyjaśnić konkretnie nie­

wiele więcej sztuk trzody chlew­
nej znalazłoby się na punktach 
skupu.

Praca polityczno - uświadamia­
jąca musi być podstawą naszych 
działań. Wiele naszych organiza­
cji partyjnych na wsi zrozumiało 
i stosuje w praktyce tę podstawo 
wą metodę bolszewickiego stylu 
pracy partyjnej. Weźmy przykład 
gminy Słupia, pow. skierniewic­
ki. Na zaplanowanych 25 szt. 
trzody chlewnej, chłopi gm. Słu­
pia odstawili niedawno 52 sztuki. I wych 
Dlaczego? Bo w gminie tej pro- j potem
wadzona jest praca polityczno- , zrozumiałe momenty — o to jak 
uświadamiająca z udziałem całego! postępować winniśmy, jeśli chce- 
aktywu gminy, bo członkowie i my przenieść w masy chłopskie 
partii przodując w skupie dają korzystne uchwały rządu o pow- 
przykiad bezpartyjnym patrioty- szecłmej kontraktacji.
.cznej postawy, bo istnieje ścisła1 Rzecz jasna, aby w pełni temu 
współpraca organizacji partyjnej zadaniu sprostać nie wystarczy,
z kołami ZSL oraz organizacjami 
masowymi.

Ale są u nas jeszcze organiza 
cje gromadzkie i gminne, które 
pracują źle. Nasze gminne korni- nych i wszystkich 
tety i gromadzkie organizacje par ¡Ważne jest także,

by jedynie sekretarz KO czy gro 
madzkiej organizacji szedł do lu 
dzi i agitował. Do tego trzeba 
zmobilizować agitatorów partyj- 

towarzyszy. 
by szeroko

tyjne często nie interesują się współpracowali z nimi członko- 
dostatecznie ważną dla życia wsi j wie kół ZSL, ZSCh, organizacji
i kraju sprawą hodowli, skupu, 
kontraktacji trzody chlewnej, nie 
mobilizują jak należałoby człon­
ków partii oraz organizacji maso­
wych do codziennej, systematycz 
nej walki z trudnościami, nie pro­
wadzą dostatecznie szerokiej pra 
cy wyjaśniającej.

Tak np. w Liniewie (pow. koś- 
clerski) do niedawna sprawą sku 
pu i kontraktacji żywca była zu­
pełnie zaniedbana. Komitet Gmin 
ny ograniczył słę do roli bierne­
go obserwatora przebiegającej 
kontraktacji. Sekretarz KG tow. 
Petkowski nie znal nawet planu 
kontraktacji trzody w swojej gmi 
nie. Komitet nie czuwał nad pra­
cą odpowiedzialnych towarzyszy 
z GRN oraz aparatu skupu i kon 
traktacji, zaniedbywał pracę po­
lityczno - uświadamiającą wśród 
chłopów, nie wykorzystał do niej

młodzieżowych i kół Gospodyń 
Wiejskich. Aby mogli oni dobrze 
spełniać swą rolę trzeba się za­
troszczyć, by sami dobrze znali 
uchwały rządu, by nie zabrakło 
im rzeczowych, konkretnych, 
prawdziwych argumentów, które 
znajdą w notatniku agitatora i 
które zaczerpną z doświadczenia.

Stała praca polityczna wiej-

Co trzeba czynić, aby szkoła stała sią
rzeczywistą kuźnią kadr młodych budowniczych socjalizmu
Na m a rg in e s ie  n a r a d y  a k ty w u  o ś w ia to w e g o  w  K W  P Z P R  w  G d a ń s k u

W przemówieniu na Krajowym 
Zjeździe Związku Nauczycielstwa 
Polskiego tow. Bierut wskazał na 
doniosłe zadanie, stojące przed 
naszym nauczycielstwem — zada 
nie wychowania nowego człowie­
ka, wpojenie młodzieży moralnoś 
ci socjalistycznej i przygotowa­
nia jej do udziału w budowni­
ctwie socjalistycznym.

Ogromne to zadanie nakłada 
szczególne obowiązki na organi­
zacje partyjne w aparacie oświa­
ty.

Omówieniu tych obowiązków — 
w obliczu nowego roku szkolne­
go — poświęcona została ostatnio 
narada sekretarzy organizacji 
partyjnych w szkołach ogólno­
kształcących i zawodowych, woje­
wódzkiego aktywu oświatowego i 
instruktorów oświatowych komi­
tetów powiatowych PZPR. W 
naradzie, której przewodniczył Za 
stępca kierownika Wydziału Pro 
pagandy KW PZPR tow. Anto*- 
nowżez wziął rówhież udział 
przedstawicie] Wydziału Oświaty 
KC PZPR tow. Nowacki.

Zarówno referat wygłoszony 
przez instruktora Wydziału Pro­
pagandy tow. Włocha, jak dys­
kusja, i podsumowanie dokonane 
przez tow. Nowackiego, koncen-

Wysoka jakość dostarczanych ryb
powinna być troską wszystkich rybaków

Zadaniem załóg rybackich jest 
m. in. należyto zabezpieczenie 
złowionych ryb przed działaniami 
atmosferycznymi.

Wśród licznych załóg rybac­
kich są jednak takie, które nie 
dbają o zabezpieczenie ryby. W 
rezultacie zdarzają się wypadki 
dostarczania do portu ryby ze-

Zalane wodq kanały
i beztroska kierownictwa warsztatów

Warsztaty Miejskiego Przedsię- to załodze pracę i tym samym
biorstwa Oczyszczania w Gdań 
sku napotykają na trudności w 
wykonywaniu remontów samocho 
dów.

Robotnicy pracujący przy re­
montach bardzo często zmuszeni 
są wykonywać pracę pod karo­
serią wozu. Praca pod samocho­
dem w warunkach, gdy nie ma od 
powiednich kanałów, bądź pomo­
stów, jest niełatwa, ogranicza ru­
chy robotników i zabiera sporo 
cennego czasu. Tymczasem nie­
zbędne do sprawnego przeprowa­
dzania remontów kanały znajdują 
się w warsztatach, ale nie mo­
żna ich używać, gdyż zalane są 
wodą,

podniesie jej wydajność,
Gdy już mowa o niedociągnię­

ciach w warsztatach, należałoby 
również wskazać na brak bardzo 
potrzebnych urządzeń natrysko­
wych, lub chociażby odpowiednio 
urządzonej umywalni. Obecnie 
bowiem robotnicy myją się w 
ciasnej klitce, korzystając z jedy­
nej w warsztatach miednicy. My­
cie się w tych warunkach przebłe 
ga bardzo powoli tak, że ostatni 
w kolejce opuszcza warsztat do­
piero w półtora godziny po zakoń 
czeniu pracy.

Dyrekcja Miejskiego Przedsię­
biorstwa Oczyszczania powinna

psutej, hie nadającej Się do kon- 
Bumcji.

W ciągu ub. miesiąca klasyfika 
torzy ryb ujawnili szereg wypad­
ków' dostarczenia ryby nieświe­
żej.

I tak do portu we Władysławo 
wie kuter „Arka 122“, którego 
szyprem jest Karol Dahl, przy­
wiózł z połowu 29 skrzynek dor­
sza, Ryby te zostały przez kla­
syfikatora uznane za nienadają- 
ce się do spożycia. Towar zmar­
nowano wskutek niedbalstwa za­
łogi kutra, w ładowni bowiem 
był lód, którego nie wykorzysta­
no. Tak więc zmarnowany został 
kilkudniowy wysiłek rybaków.

Dyrekcje zarówno Morskiego 
Urzędu Rybackiego, jak i „Arki“ 
nie doceniają w pełni tak ważne­
go zagadnienia, jakim jest spra­
wa dostarczania ryby najwyższej 
jakości.

Przykre doświadczenia ub. mie­
sięcy wskazują na konieczność o- 
mówienia tych zagadnień na na­
radach wytwórczych i zebraniach 
partyjnych i wyciągnięcia właścl 
wych wniosków na przyszłość.

Przede, wszystkim jednak roz­
począć trzeba odpowiednią pracę 
uświadamiającą wśród rybaków, 
których obowiązkiem jest dołożyć 
taran, by nie tylko wypełnić

trowały się wokół węzłowych za­
gadnień pracy organizacji par­
tyjnych w szkołach. Są to przede 
wszystkim: sprawa politycznego 
oddziaływania na ogół nauczy­
cieli, podnoszenie ich poziomu 
ideologicznego, opieka nad ZMP 
i ZHP oraz współdziałanie z ko­
mitetami rodzicielskimi i spotecz 
nymi komitetami opiekuńczymi.

Analiza dotychczasowej pracy 
organizacji partyjnych w szko­
łach wykazała, że często na sku­
tek słabości organizacyjnej i po­
litycznej zaniedbywały one swój 
podstawowy obowiązek wychowy­
wania w duchu socjalistycznym 
ogółu nauczycieli. Członkowie par 
tii nie zawsze umieli stworzyć 
atmosferę serdecznej współpracy 
ze swymi bezpartyjnymi kolega­
mi, nie potrafili utrzymać ich w 
kręgu ciągłego oddziaływania, co 
dziennie —• na przykładach — 
przekonywać o słuszności poli­
tyki partii i rządu.

Szkolne organizacje podstawo­
we muszą teraz odrobić to za­
niedbanie. W roku bieżącym obo­
wiązkiem ich jest pogłębić znacz­
nie pracę z nauczycielami — 
ZSL-owcami, ZMP-owcami i bez­
partyjnymi, otoczyć ich systema­
tyczną opieką, aktywizować spo­
łecznie, czuwając, by każdy otrzy 
mał konkretny odcinek pracy spo 
łecznej w szkole, najbardziej zaś 
dojrzałych politycznie —- przyjąć 
do partii. Szczególnej opieki w 
pracy i sprawach bytowych wy­
magają młodzi nauczyciele, sta­
wiający pierwsze kroki w zawo­
dzie.

0 wysoki poziom 
ideologiczny 

nauczycielstwa
Jednym % najważniejszych obo­

wiązków organizacji partyjnych 
w szkołach jest czuwanie nad sy­
stematycznym podnoszeniem po­
ziomu ideologicznego i zawodo­
wych kwalifikacji • nauczycieli.

W dotychczasowym systemie 
szkolenia ideologicznego ujawni­
ły się poważne błędy. Kierowni­
cy kursów szkolenia, prowadzo­
nych na bazio organizacji związ­
kowych, często nie posiadali od. 
powiedniego przygotowania. Treś 
Cią zajęć szkoleniowych były tyl­
ko referaty, najczęściej oderwa­
ne od życia, od codziennej pracy 
w szkole, od politycznych wyda­
rzeń w kraju i zagranicą. Oczy­
wiście, takie szkolenie nie uczy­
ło rozwiązywania praktycznych 
zagadnień na podstawie nauki

odą. .większą niż dotąd opieką otoczyć|ilościowy plan połowów, ale dbać marksistowsko - leninowskiej.
Aby zapobiec niedociągnięciom załogę warsztatów i dopilnować o najwyższą jakość złowionego i ., .

trzeba po prostu odwodnić kanały usunięcia tych niedociągnięć.. ' dostarczonego przez siebie towa *m,emc ten sMn rzćc*y w
i zabezpieczyć je przed dostawa-. E. OSSOWSKI ¡ru. B. SOł.KOWSKl jfóku bieżącym,, KW oraz wszyst-
niem sie do nich wody. Ułatwi) korespondent,) korespondent 1 ki« KM i KP specjalna

otoczą szkolenie ideologiczne nau 
czycieli. J Wojewódzki Ośrodek 
Szkolenia Partyjnego będzie or­
ganizował raz w miesiącu semi­
naria dla powiatowych kierowni­
ków szkolenia. Trzeba jednak 
podkreślić, że rzeczywisty prze­
łom w dziedzinie kształcenia ide­
ologicznego nauczycieli uzależnio 
ny jest nrzede wszystkim od sy- 
stematyffinej troski o nie orga­
nizacji partyjnej w każdej szkole. 
Egzekutywa tej organizacji przy 
najmniej raz w miesiącu powinna 
poddawać przebieg szkolenia 
wnikliwej i wszechstronnej anali­
zie.

Organizacja partyjna nie może 
także zapominać o podnoszeniu 
zawodowym kwalifikacji nauczy­
cieli, których trzeba w większym 
niż dotychczas stopniu zachęcać 
do dalszego kształcenia się w Re 
jonowej Komisji Kształcenia Na­
uczycieli, korzystania z ośrodków 
metodyczno - dydaktycznych i 
Wszechnicy Radiowej.
P r a c a  w ś r ó d  m ł o d z i e ż y

W referacie tow. Włocha i dy­
skusji pełne odbicie znalazła

szkołą mają decydujący wpływ 
na młodzież, związanie ich ze 
szkołą, włączenie do walki o jej 
demokratyzację, obudzenie w nich 
poczucia współodpowiedzialności 
za wyniki nauczania i polityczne 
oblicze szkoły — to zadania du­
żej wagi.

O pracy komitetu rodzicielskie­
go mówili w dyskusji tow. tow. 
Kapilewicz i Kwiatkowska. To­
warzyszka Kapilewicz zilustro­
wała formy współpracy z komite­
tem rodzicielsk-im przy Liceum 
Pedagogicznym w Oliwie. Pod­
stawowa organizacja partyjna u- 
rządza tam m. in, zebrania ot­
warte, na które zaprasza komi­
tet rodzicielski.

Tow. Kwiatkowska natomiast 
wykazała na przykładzie swej 
szkoły (Zasadnicza Szkoła Me- 
talowo-Ełektryczna nr 1), w ja­
kim stopniu brak pracy z komi­
tetem rodzicielskim może być 
szkodliwy w swych skutkach. Wie 
lu rodziców uczniów tej szkoły 
wpływa hamująco na rozwój 
świadomości politycznej młodzie­
ży.

W dyskusji poruszono także 
zagadnienie współpracy z komi­
tetami opiekuńczymi, przy po­
szczególnych fabrykach.

Tow. Stachurski ze szkoły han­
dlowej w Tczewie, tow. Suchoc­
ki z Liceum dla Wychowawczyń

sprawa pracy organizacji partyj- j Przedszkoli w Elblągu dali przy-
nych wśród młodzieży — przede 
wszystkim pomoc dla ZMP i 
ZHP i kierownictwo nimi.

W dziale wychowania ogółu

kłady dobrej współpracy z ich ko­
mitetami opiekuńczymi. Wzaje­
mne odwiedziny robotników i u- 
czniów zespalają szkołę z zalda-

młodzieży ZMP i  ZHP o d g r y w a - j darni pracy, prowadzą d o  zae'eś- 
ją przodującą rolę. Od troski o- 
każywanej tym organizacjom 
przez organizacje partyjne W 
szkole zależy ich udział w ksział 
towaniu świadomości młodzieży.
Nie zawsze jednaj troska ta by­
ła dostateczna, Tow. KrCcznrań- 
ski z ZM ZMP w Elblągu stwier­
dził, że niektóre organizacje fcar 
tyjne w tamtejszych szkołach są 
oderwane od młodzieży. Nie po­
magają jej, nie biorą udziału w 
jej zebraniach. (

Frzykład dobrej pracy wycho

nienia więzi między młodzieżą 
szkolną i klasą robotniczą. Nie­
stety, jak stwierdzono w dysku­
sji, wiele organizacji partyjnych 
zaniedbuje ten odcinek pracy.

* * *
Omówione powyżej zadania or­

ganizacji partyjnych stanowią za 
ledwie zarys ich programu dzia­
łania w bieżącym roku szkol­
nym,- Niezbędnym warunkiem 
sprostania tym zadaniom jest — 
co podkreślili mocno zarówno 
prelegent jak dyskutanci i pod- 

wawczej organizacji partyjnej j sumowujący dyskusję tow. No- 
wśród młodzieży przytoczył  ̂ w jwackl — organizacyjne i polłty- 
swoim wystąpieniu tow. Grobel-j czne umocnienie organizacji par­
ny-ze szkoły zawodowej W Łę-tyjnych w szkołach, podniesienie 
borku. Dzięki politycznemu od- ich do poziomu prawdziwego po* 
działywaniu partii, młodzież sa- litycznego kierownika życia szkol 
ma wysunęła szereg wniosków*, nego.
zmierzających do podniesienia | Uzupełnienie składu władz pod- 
poziomu nauczania. I stawowych organizacji partyj-

Tow. tow. Czernijewskl z DOSZ, nych W szkołach, sporządzenie 
Kapilewicz z Liceum Pedagogiez planu pracy i ścisłe kontrolowa­
nego TPD w Oliwie i tow. Pa- nie jego wykonania, odciążenie 
wlak z Z W ZMP podkrelili ko- nauczycieli — członków partii od 
nleczność Zapewnienia organiza-j nadmiaru pozaszkolnych obowiąz 
cjom ZMP Stałej pomocy polity-I ków społecznych — to pierwsze 
cznej i organizacyjnej, omawia-1 kroki w realizacji nakreślonych 
nia na egzekutywie organizacji | na naradzie zadań szkolnych or- 
partyjnej planów pracy organi- \ ganizacji partyjnych.

Uchwała „O zadaniach pracy 
partyjnej w szkolnictwie ogólno 
kształcącym i zawodowym w no­
wym roku szkolnym“, podjęta 
przez egzekutywę KW w po­
czątkach września br. nakreś­
la główne wytyczne walki o dal­
szą demokratyzację szkolnictwa 
w woj. gdańskim. Wykonanie po 
stanowień uchwały wymaga zwię

zacji zetempowskich i przebiegu 
ich wykonania,

Uaktywnić komitety 
rodzicielskie

Wśród najpilniejszych zadań 
organizacji partyjnych w iszko- 
łach niepoślednie miejsce zajmuje 
sprawa czuwania nad pr .yidło-
wą działalnością komitetów rodzi każenia opieki KP, KM i KP nad 
clelskich. Uaktyo i"''-tie i nświa- organizacjami partyjny mi w szko 

troską I domięnie rodziców, którzy poza, łach, K. Kr.
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Szerzej udostępnić robotnikom wczasy lecznicze
T T kryta w sosnowym lesie no- 

woczesna willa — to dom 
wczasowy „Szarotka" — jeden z 
7 ciechocińskich pensjonatów, 
przeznaczonych na trzytygodnio­
we wczasy lecznicze. W pensjona 
cie tym mieszka m. in. wielu 
mieszkańców trójmiasta, leczą­
cych się w ciechocińskich solan­
kach.

Cieśla Tomaszewski pracuje w 
ZBM w Gdańsku. Od blisko 15 
lat choruje on na reumatyzm 
stawów. Z braku możności lecze­
nia w latach przedwojennych, w 
okresie rozwoju choroby, stawał 
się stopniowo kaleką Q Ciecho­
cinku słyszał wówczas wpraw­
dzie, ale o wyjeździe do niego na 
leczenie mógł jedynie marzyć. 
Znane od dawna zdrowotne włas­
ności solankowych i borowino-

Uruchomić nieczynną
p i ł ę  t a r c z o w ą
w  Stoczni Rybackiej

W Stoczni Rybackiej w Gdyni 
znajduje się przenośna piła tar­
czowa, która dotychczas nie zo­
stała zastosowana w produkcji. 
Piła ta posiada bowiem motorek 
elektryczny, który pracować mo­
że przy innym napięciu prądu, 
aniżeli to, które jest w zakładzie.

Ponieważ zakład nasz odczuwa 
brak tego rodzaju maszyny, na­
leżałoby przekazać motorek elek­
tryczny do przewinięcia. Jeżeli 
kierownictwo stoczni zainteresu­
je się tą sprawą, piła którą po­
kryła już gruba warstwa kurzu, 
ułatwi robotnikom pracę i przy­
śpieszy budowę jednostek.

M. KISZEWSKI 
korespondent.

wych kąpieli Ciechocinka służyły 
przed wojną przecież tylko kapi­
talistom. Chłop, robotnik obez­
władniony reumatyzmem w»skutek 
ciężkiej pracy w wilgoci i chło­
dzie, nie miał żadnego ratunku, 
stawał się powoli niezdolny do 
pracy i był skazarfy wraz z rodzi­
ną na nędzę.

* * *
1> olska Ludowa oddała uzdro- 

wiska, w tym i Ciechocinek, 
do dyspozycji ludzi pracy. Cieśla 
Tomaszewski już po raz wtóry 
przyjechał tu na leczenie. Solan 
kowe kąpiele bardzo mu pomaga 
ją. Czuje się coraz lepiej j wkrót 
ce zupełnie powróci do zdrowia.

W „Szarotce“ mieszka również 
nauczycielka szkoły podstawowej 
nr 5 w Gdańsku — Aurelia Ja 
neczek. Doskonałe warunki j tros 
kliwa opieka lekarska powoli 
zwalczają jej schorzenie reuma­
tyczne. Ob. Janeczek cieszy się 
bardzo z pobytu na wczasach 
leczniczych.

— Kuracja w Ciechocinku nie 
tylko powróci mi zdrowie, ale do 
da nowych sił i zapału do odpo­
wiedzialnej pracy nad wychowa­
niem młodego pokolenia — mó­
wi.

Helena FOge] przyjechała do 
Ciechocinka z Gdyni, gdzie pra­
cuje w ZUS. Siedząc w świetlicy 
„Szarotki“ chwali zarówno warun 
ki pobytu w pensjonacie, jak i 
troskliwość personelu lekarskie­
go.

— Pobyt w Ciechocińskim domu 
wczasowym — podkreśla — do­
pomoże mi odzyskać zdrowie ,• za 
pewnia doskonały odpoczynek.
_ Służący ludziom pracy Ciecho­

cinek rozwija się z roku na rdk. 
Obecnie odpoczywa i leczy się w 
jego pensjonatach około 14 tys. 
chorych rocznie. Dla rozszerzenia

możliwości leczniczych przeprowa 
dzono ostatnio próbne wiercenia, 
które dały doskonałe rezultaty; 
odkryto nowe źródła solankowe, 
znacznie bogatsze od dotychcza­
sowych. Dzięki temu można bę­
dzie znacznie zwiększyć ilość ła­
zienek i umożliwić leczenie no­
wym tysiącom ludzi.

Radiotelefon na polach kołchozowych

Bohater Pracy Socjalistycznej, brygadzista brygady traktorowej z kołcho­
zu, im. S. M. Budiennego w okręgu odeskim, Piotr Putiencow przy radio-

jot. CAF.telefonie w warsztacie polowyi

A keja wczasów leczniczych w 
Ciechocinku, podobnie jak i 

w innych uzdrowiskach, ma jed­
nak jeden, wielki brak. Jest nim 
zbyt mała ilość leczących się ro­
botników. Jak z ewidencji ośrod 
ka wczasowego w Ciechocinku 
wynika, pracownicy, fizyczni sta­
nowią tylko 20 proc. ogółu kura­
cjuszy. A z robotników trójmia­
sta, jak ustaliłem, z dobrodziejstw 
leczenia w Ciechocinku skorzysta 
ło w roku bież. zaledwie kilku­
dziesięciu.

Przyczyn tego stanu należy 
doszukiwać się w niedocenianiu 
tej sprawy przez kierownictwo 
w poszczególnych zakładach pra­
cy.

Weźmy dla przykładu ZB nr 3 
w Gdańsku. Wśród załogi tego 
przedsiębiorstwa znajduje się yńe 
lu robotników chorych na reuma 
tyzm. Oto tow. Laskowski, dobry 
niegdyś murarz — chodzi obec­
nie, wskutek ataku reumatyzmu, 
zgięty w kabłąk. Jego wydajność 
pracy spadła do minimum. Dalej 
tow. Matuszewski — b. kierow­
nik jednej z najlepszych brygad 
murarskich. Reumatyzm zmusił 
go do opuszczenia swej brygady, 
która po tym rozpadła się zupeł­
nie. Murarz Matuszewski od daw­
na już stara się o skierowanie na 
leczenie w uzdrowisku, ale jakoś 
nie wyjechał Takich wypadków, 
jest niestety wiele.

Badając, kto jest temu winien, 
znajdziemy liczne dowody nie­
właściwego podejścia do akcji 
wczasów leczniczych zarówno 
przez referaty socjalne, jak i or- 
garnizacje związkowe. Rada zakła 
dowa ZB nr 3 wie, że jest gdzieś 
tam jakaś komisja lekarska, ale 
nic poza tym. Zgłaszających się 
do niej w sprawie leczenia robot 
ników odsyła do zarządu okręgo­
wego związku budowlanych. Tam 
natomiast można się dowiedzieć 
tylko tyle, że sprawami leczenia 
zajmuje się ORZZ. W referacie 
socjalnym ORZZ trzeba jednak 
stracić kilka dni, nim sprawa skie 
rowania zostanie rozstrzygnięta.

Teraz, gdy wyobrazimy sobie 
wędrówkę chorego robotnika: z 
budowy do rady zakładowej, z ra 
dy do związku, a ze związku do 
referenta socjalnego ORZZ, któ­
rego jakże często nie ma w biu­
rze, gdyż uczestniczy on w licz­
nych konferencjach, zrozumiemy, 
dlaczego tak stosunkowo mało 
jeszcze widzi się robotników w

uzdrowiskach. A poza tym bardzo 
wielu robotników budowlanych, 
dla których leczenie jest koniecz­
ne, nie wie w ogóle nic o wcza­
sach leczniczych.

Stan ten musi ulec zmianie. 
Referenci socjalni przedsiębiorstw 
budowlanych j władz związko­
wych — j nie tylko budowlanych 
— muszą zainteresować się tą 
sprawą, muszą dotrzeć wspólnie 
z radami zakładowymi do każde­
go robotnika potrzebującego le­
czenia uzdrowiskowego. Należy 
jak najszybciej j jak najszerzej 
spopularyzować wczasy lecznicze 
oraz dopomagać robotnikom w za 
łatwiańiu formalności.

W ten tylko sposób akcja wcza 
sów leczniczych spełni swe zada­
nie — dopomoże chorym robotni­
kom do odzyskania zdrowia, ra­
dości życia i pełnej zdolności do 
pracy nad realizacją zadań Pla­
nu 6-łetniego.

J. ROŻEN

It dniu wczorajszym odbyło się drugie posiedzenie naukowe zjaz­
du okulistów polskwh. Tematem głównym posiedzenia był referat prof, 
IV. H. M elanowskiego z Warszawy pt. „Zagadnienie przeszczepienia rogów­
ki, przyszłość i stan obecny zagadnienia,“. Po referacie lekarze zaznajomili 

się z wynikami, przeszczepiania rogówki metodą Piłatowa.
Na zdjęciu: Uczestnicy zjazdu oglądają z zaciekawieniem wyniki prze­

szczepienia rogówki u pacjenta Stanisława Klimczaka z Warszawy,

Dlaczego w Stoczni Gdańskiej
p r z e w le k a  s ię  r e a liz a c ję  w n io s k ó w  r a c jo n a liz a to r s k ic h ?

W Stoczni Gdańskiej ujawnia 
się brak kontroli w dziedzinie 
realizacji pomysłów racjonaliza­
torskich.

I tak przodownik pracy i rac­
jonalizator tow. Wiktor Misztak 
złożył do refratu usprawnień w 
stoczni jeszcze w czerwcu ub. r. 
projekt usprawniający proces my­
cia części maszynowych w ropie. 
W sierpniu ub. r. wniosek ten ko­
misja uznała za dobry, a racjo­
nalizatorowi przyznano wysoką 
premię.

Stosownie do instrukcji refe­
rat usprawnień zwrócił się nastę­
pnie do referatu BiHP i oddzia­
łu straży pożarnej, których przed 
stawiciele' mieli zaopiniować to 
urządzenie. Opracowanie technicz 
ne tego przyrządu zlecono stocz­
niowemu biuru projektów,

Biuro to jednak nie wykazało 
właściwego zainteresowania po­
mysłem tow. Misztaka, gdyż od 
roku projekt spoczywa spokojnie 
w teczkach. W rezultacie robot­
nicy w warsztatach myją w dal­
szym ciągu części maszynowe sta 
rym, prymitywnym, sposobem 
przy pomocy pendzla i gałganka.

Fakt, że prace konstrukcyjne 
nie zostały dotychczas wykonane 
świadczy o beztroskim stosunku 
referatu usprawnień do spraw

realizacji projektów racjonaliza­
torskich.

Opisaną sprawą powinna za­
jąć się dyrekcja. Ale nie tylko 
dyrekcja, fakt ten bowiem mówi 
dobitnie o konieczności zwiększe­

nia troski ze strony egzekutywy 
oddziałowej organizacji partyjnej 
o sprawy racjonalizatorstwa i wy­
nalazczości.

Z. MOZGIEL 
korespondent.

Z b iera jm y  m a k u la tu r ę
Niedawno w sali Prezydium 

MRN w Gdańsku odbyła się koń 
ferencja, poświęcona sprawie go. 
spodarki makulaturą. W konfe­
rencji wzięli udział przedstawi­
ciele organizacji społecznych i 
politycznych, oraz liczni delega­
ci poszczególnych zakładów pra­
cy Wybrzeża.

Jak się jednak okazuje, pomi­
mo odbytej narady, sprawa tak 
ważnego i cennego surowca ja­
kim jest makulatura, nie została 
należycie doceniona. Jeśli się zwa 
ży, że przy produkcji papieru, je­
den wagon makulatury zastępu­
je trzy wagony drzewa, łatwo 
się zorientujemy, jakie oszczęd­
ności możemy osiągnąć, prowa­
dząc racjonalną gospodarkę ma­
kulaturą.

Uchwała Rządu z dnia 26 maja 
br. ustala jednolite zasady pro­
wadzenia gospodarki makulaturą 
i zobowiązuje wszystkie przed­
siębiorstwa i instytucje w całym 
kraju do ich przestrzegania. Jed

M a półkach księgarskich ukaza 
ta się cenna praca radzieckiego 

historyka A. Bierozkina pt. „Kie 
rownicza rola Stanów Zjednoczo­
nych w przygotowaniu i realiza­
cji interwencji zbrojnej 'przeciw­
ko Rosji Radzieckiej (1918—
1920" *).

Historia interwencji przeciwko Zostać 
Rosji Radzieckiej to zarazem — 
niestety — duży szmat historii 
Polski. Ujawnienie tych sił, które 
pchnęły wojska Piłsudskiego na 
Kijów, ustalenie miejsca Polski 
burżuazyjnej i obszarniczej w 
świecie imperializmu, ujawnienie 
sieci wzajemnych związków, ja­
kie łączyły burżuazyjne rządy Pol 
ski z ośrodkami dyspozycyjny­
mi imperializmu, jest niezwykłe 
ważne dla zrozumienia wydarzeń 
z początków państwowości pol­
skiej po pierwszej wojnie świato­
wej. Potrzebie tej w dużej mierze 
uczynił zadość A. Bieriozkin.

Książka Bieriozkina udowadnia 
tę historyczną prawdę, że „Stany 
Zjednoczone stały się główną ba 
zą materialną wszystkich kontrre

Dzieje luijprauiij na Kijom
O B Ł S U D S I K I M E G O

lejowa rządziła niepodzielnie na­
szą siecią kolejową. Amerykańscy 
„doradcy“ określali strukturę poi 
skiego przemysłu, tempo jego roz­
woju, rozmiary handlu wewnętrz 
nego i zagranicznego. Byliśmy 
więc muchą zaplątaną w sieci a- 
merykańskich kapitalistów. Rząd

opanowana całkowicie dokonać z amerykańskiego na- „Trzeba przyznać że 60 proc. 'Po ŝ^  burżuazyjnej znajdował się
_____  • . i .  . ____ ,  * j i  .  .  .  .  .  .  « t - . r .  * U \ xt c t r ł n T - i  C tth

Z chwilą zwycięstwa Wielkiej 
Rewolucji Październikowej dąże­
nie Hoovera i jemu podobnych 
do opanowania całej ekonomiki 

wolucyjnych wypraw wojennych Hosji przesunęły się w sferę ma-

przez zwyczajnych agentów ame­
rykańskich. Wielkie przedsiębior­
stwa amerykańskie intensywnie 
wykupywały w latach 1915—1916 
—1917 rosyjskie pola naftowe, ob 
szary leśne. Główną postacią tych 
spekulacji amerykańskich mono­
polistów był Herbert Hoover. War 
tość tylko trzech koncesji uzyska­
nych przez Hoovera od rządu car­
skiego wynosiła 1 miliard dola­
rów. Hoover stał się w latach 
pierwszej Wojny światowej posia­
daczem niemal wszystkich towa­
rzystw naftowych w Majkopie.

Ententy przeciwko Rosji Radziec­
kiej. Stany Zjednoczone intensyw 
nie zaopatrywały w broń, żyw­
ność i dolary wszystkie siły reak­
cyjne, walczące z władzą radziec-

rzeń. W walce o miliardy, które 
mogłyby płynąć z eksploatowanej 
Rosji do kas amerykańskich 
monopolistów, rząd USA wszczął 
przygotowywanie interwencji. Roz

ką i wszystkimi sposobami popie- ! Począł się wyścig amerykańskich 
rały konsolidację i umacnianie monopoli za mirażem władztwa 
tych sil. W walce z państwem ra j nad _ naftą kaukaską, miedzią,1 la - 
dzieckim rząd Stanów Zjednocźo-1 sami syberyjskimi. We Władywo- 
nych, energicznie wykonując wo- stoku wylądował amerykański 
lę magnatów z Wall Street, w ; korpus ekspedycyjny pod dowódz 
środkach nie przebierał“. I twem generała Gravesa. Odtąd

Monopole amerykańskie, szeze-i wszędzie, gdzie atakowano zbroj- 
gólnie w latach I wojny świato- j  nie Kraj Rad gdzie wybuchały 
wej, widziały w Rosji teren kolo- j bunty reakcyjnych watażków- 
nizacji. Rosja miała być dostaw-! generałów, kierowniczą była ręka 
cą surowców i odbiorcą gotowych: amerykańskiego imperializmu, 
produktów przemysłowych. Ma-! Napad Piłsudskiego na ZSRR 
szyna państwa rosyjskiego miała byj aktem końcowym okresu in-|we, entograficzne 
----------- - i terwencyjnych wojen. To co nie, Użyli natomiast

tchnienia polska burżuazja, oczy­
wiście przy zabezpieczeniu jej do­
staw i poparcia USA, Wielkiej 
Brytanii i Francji.

Akcję przygotowywania armii 
Piłsudskiego do wykonania rożka 
zu marszu na Wschód rozpoczął 
Herbert Hoover ówczesny szef 
ARA — Amerykańskiej Adminis­
tracji Pomocy. W grudniu 1918 r., 
mianując Vernona Kelloga sze­
fem misji aprowizacyjnej USA w 
Polsce, polecił mu zorganizować 
wszystko co jest niezbędne w ce­
lu przygotowania Polski do an­
tyradzieckiej wyprawy. Za radą 
Hoovera, Wilson wystąpił z wnio­
skiem o przyznanie Polsce sprzę­
tu wojennego wartości 60 milio­
nów dolarów..: Kellog szturmo­
wał o buty, odzież dla wojska Pił­
sudskiego, o wysłanie do Polski 
oficerów alianckich w celu zabez­
pieczenia wyszkolenia i kierownic 
twa armią oraz o przerzucenie ar­
mii Hallera z Francji do Polski. 
W wyniku tej akcji z. końcem 
1919 roku przybyły do Polski ol­
brzymie ilości sprzętu wojennego 
i zapasów mocarstw zachodnich.

Równolegle z przygotowaniami 
Polski burżuazyjnej do roli agre­
sora, misja dyplomatyczna USA 
udzieliła polskim obszarnikom 
czynnego poparcia dla ich rosz­
czeń do Ukrainy zachodniej. Amej

ludności, o której nowa (ludnoś 
ci zachodniej Ukrainy) jest nie­
piśmienna i wskutek tego nie ma 
warunków, aby uzyskać prawo 
do samookreślenia. Zanim dojrze­
je do poziomu autonomii, musi 
mieć czas na zdobycie oświaty". 
Oto racje, które miały zdaniem 

Lansinga uzasadnić zabór Ukrai­
ny po Zbrucz.

Polska ówczesna płaciła słony 
haracz za to amerykańskie „po­
parcie“. Zgodnie z faktami dostar 
czonymi przez pracę H. H. Fi­
schera: „America and the New Po 
land“, Bieriozkin stwierdza:

„Polski premier Paderewski 
bez sprzeciwu wykonywał wszy 
stko co mu narzucił Hoover. Na 
wniosek Hoovera mianowano a- 
merykańskich doradców przy 
rządzie polskim. Pułkownika 
Barbera... mianowano doradcą 
technicznym rządu polskiego, 
doktora Durand mianowano do­
radcą w sprawach aprowizacji, 
Irvinga Shumana zaś — osobis­
tym doradcą Paderewskiego w 
sprawach handlowych... O roli 
doradców amerykańskich w rzą 
dzeniu Polską świadczy choćby 
fakt, że brali oni udział z ra­
mienia rządu polskiego w ofi­
cjalnych rokowaniach z rząda­
mi innych państw. Występowa­
li oni nie jako rozjemcy lecz 
jako pełnomocnicy polscy“. 
Amerykańscy wielkorządcy Pol

*) (K siążka 1 W iedza, B iblio teka udało się poprzednio wszystkim
MicdTiiw^dow^S^praGcfad^^teksan ym siłom impcriaUstycz-
dra ja reck ieg o , str. 203), ujm  i btąłpgwardyjskim, miała

rykańscy imperialiści lekceważyli j
oczywiście czynniki narodowościo; ski nie zapominali oczywiście o 

i historyczne, j własnych interesach. Amerykań- 
argumentów ski kierownik misji do spraw wę

szczególnego aątoramentu. Ów­
czesny minister spraw zagranicz­
nych USA. Lansing, stwierdził:

w sytuacji Li Syn-mana.
25 kwietnia 1920 r. Polska z roz 

kazu USA i Francji, na sygnał 
dany przez posła Stanów Zjedno 
czonych w Warszawie, Gibsona, 
uderzyła na Kraj Rad. Piłsudski 
miał w magazynach swej armii 
amerykańskie mleko kondensowa 
ne, rzekomo przeznaczone dla 
głodującej ludności, setki wa­
gonów amerykańskiego uzbro­
jenia oraz w kieszeni kontrakt, 
pozwalający mu nabyć dowolną 
ilość amerykańskiego sprzętu na 
warunkach sześcioletniego kredy­
tu i umowę zabezpieczającą prze­
wóz amerykańskiej broni do Gdań 
ska przez amerykańską marynar­
kę handlową.

To co nie udało się interwen­
cji 14 państw sprzymierzonych 
z Kołczakiem i Denikinem, nie po 
wiodło się także i Piłsudskiemu. 
Nie pomogła 50-milionowa pożycz 
ka dolarowa udzielona już po wy 
buchu wojny, nie pomogło 95 mi­
lionów dolarów przeznaczonych 
przez hooverowską ARA dla 
wojsk Piłsudskiego. Nie pomogła 
obecność Weyganda i Radcliffa. 
Wyprawa Piłsudskiego załamała 
się. „Na krachu wielkomocarstwo 
wych planów Polski — pisze Hi­
storia WKP(b) — i na rozgromie­
niu Wrangla kończy się okres in­
terwencji“.

Książka Bieriozkina jest nie­
zmiernie pożytecznym przypom­
nieniem okresu, w którym byliś­
my kolonią imperializmu amery­
kańskiego i kiedy wkraczaliśmy

gla, Hoodier, kontrolował zagłę-jna drogę, prowadzącą w konsek- 
bia cieszyńskie, katowickie, dą-jwencji do września 1939 roku. 

Ibrowskie, Amerykańska misja koi P. M.

nakże, nie wszystkie rady zakła­
dowe i dyrekcje ustosunkowały 
się do tego zagadnienia nale­
życie. Zdarzają się wypadki leki 
ceważenia sprawy gromadzenia 
makulatury.

W niektórych zakładach pracy 
wyznaczono, jako odpowiedzial­
nych za gospodarkę makulaturą^ 
palaczy centralnego ogrzewania, 
którzy ... palą wszystkie papie­
ry w piecu.

W Stoczni Gdańskiej wydano 
wprawdzie w dniu 23 sierpnia br, 
okólnik w sprawie składowania 
makulatury. W tym celu miano 
nawet ustawić w oddziałach spec 
jalne kosze, lub beczki, do któ­
rych pracownicy składaliby zuży­
ty papier, ale zarządzenie to nie 
zostało zrealizowane.

W okresie wykonywania waż­
nych zadań Planu 6-letniego spra 
wa oszczędzania tak cennego su­
rowca, jakim jest makulatura ma 
olbrzymie znaczenie. Powodzenie 
jednak każdej akcji jest przede 
wszystkim zależne od odpowied­
niej pracy uświadamiającej i or­
ganizacyjnej.

Trzeba aby wszystkie rady za­
kładowe przy przedsiębiorstwach 
zajęły się tą ważną sprawą. Po­
za tym na terenie każdego przed 
siębiorstwa powinien zostać po­
wołany specjalny pracownik od­
powiedzialny za gospodarkę ma­
kulaturą na swoim odcinku. Do 
jego obowiązków należałoby kon­
trolowanie zbiórki odpadków pa­
pieru i ich dostawy do Centrali 
Odpadków Użytkowych.

M. TARASZKIEWICZ 
korespondent.

Dobrze pracuje TPPR
w  R u m i i - Z a g ó r z u

Towarzystwo Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej w Rumii—Zagórzu 
prowadzi ożywioną działalność 
na terenie gminy. W pięknej 
świetlicy TPPR zbierają się każ­
dego dnia po pracy młodzież i 
starsi, którzy znajdują tu miły 
odpoczynek. Z bogato wyposażo­
nej biblioteki (ok. 3.000 tomów) 
korzysta wielu miejscowych miesz 
kańców. Ciekawe książki radzie­
ckie, zwłaszcza z dziedziny facho 
wej znajdują stale chętnych czy­
telników.

Regularnie odbywają się lekcje 
języka rosyjskiego. Obecnie miej 
scowy zarząd TPPR czyni przygo­
towania do uroczystego obchodu 
Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej.

F. SALWA
korespondent.
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Inwalidzi - spółdzielcy 
realizują sw e zobow iązania
, . Członkowie spółdzielni inwalidz 
« th  na Wybrzeżu zobowiązali się 
swego czasu uczcić Międzynaro- 
ćowy Dzień Spółdzielczości wyko­
naniem dodatkowej produkcji i 
°bniżeniem kosztów własnych.

Podjęte zobowiązania są w peł­
ni realizowane. Spółdzielnia inwa 
ndów „Wolność“ w Elblągu zao­
szczędziła już ok. 5,5 tys. zł, spól 
nzielnia „Wybrzeże“ w Gdyni — 
0*- 4,5 tys. zł, a spółdzielnia ocie 
niniałych w Jelitkowie, „Kaszub“ 
'v Kościerzynie oraz spółdzielnie 
'v Wejherowie, Pucku i Lęborku 
^oszczędziły od 1 do 2 tys. zło­
tych każda. (M. P.)

Koks cieku nu idbiorców
Po zaopatrzeniu większości I komitetów blokowych, jest on 

mieszkańców trójmiasta w pierw dostarczany w ustalonych termi- 
szą ratę węgla na zimę, Centra- nach.
la Zbytu Węgla przystąpiła w 
dniu 10 września do sprzedaży 
koksu dla ludności, posiadającej 
urządzenia centralnego ogrzewa­
nia.

Sprzedaż koksu oparta jest na 
tych samych zasadach, co i sprze 
daż węgla. Po zamówieniu koksu 
w dzielnicowych biurach opało­
wych, na podstawie zaświadczeń

Gdynia powitała serdecznie 
przedstawicieli kinematografii węgierskie;

Wczoraj w kinie „Warszawa“ 
odbyło się spotkanie przedstawi­
a l i  kinematografii węgierskiej 

społeczeństwem Gdyni. Pi-zyby 
tych gości w hallu kina powitali: 
l^edstawiciel KM PZPR tow. 
"*°rdalski, wiceprzewodniczący 
prezydium MRN w Gdyni tow. 
-uiltolajczuk, delegaci Okręgu Zw. 
óaw. Prac. Kultury j Sztuki prof. 
“e"’iński i ob. Markowska oraz 
Personel kina „Warszawa“.
, Zgromadzona na widowni pu- 
‘■czność zgotowała wcliodzą- 

'Por filmowcom węgierskim ser- 
®czną owację. Tow. Gurewiez, 

delegat Gen. Dyr. Filmu Polskie­
go przedstawił publiczności człon

PO D RĘCZN IK I SZKOLNE 
DLA KLAS V III i  IX 

Do NABYCIA W KSIĘGARNIACH 
,.DOMU K SIĄ ŻK I"

DEMBOWSKA J .
1 SAWRYMOWICZ E- 

W YPISY POLSKIE
(w I  t. lub  w  2 cz.)

z ł 7,60—3,75

RADLICZ — BUEHLOWA H.
„ GEOGRAFIA OG 0LN A

z ł 5,65
CHAŁUBIŃSKA A. 
i  JA NISZEW SKI M.

Ćwicz, g e o g r a f . — Św iat
zł 0,40

IW A S Z K I E W IC Z  B. 
A L G E B R A  K L . V III

Zł 1,95
IW ASZKIEW ICZ B, 

GEOMETRIA ELEMENT, cz. I
z ł 7,50

FOTYMÁ CZ.
FIZYKA K L. V III

zl 6,90
TURKIEW ICZ E.

CHEMIA KL. V III
zł 2,70

GAŁECKI W.
Ku s k a  j a  l i t e r a t , k l . v i i i  i i x

Zł 4,65

GRZEBIENIOW SKI T. 
JĘZY K  ANGIELSKI KL. V III

zł 5,25
ZNATOWICZ K. 

LECTURES CHOISIES 
. W YPISY DLA KL. V III(CZ. I  i  I I ) ’ Zł 6,—

SZA RLITT E. 1 CIEŚLA M.
J ę z y k  n i e m i e c k i  d l a  k l . v i i i

zł 7,80
SKIM INA ST. 

ELEMENTA LATINA CZ. I
Zl 3,—

AUERBACH M. 1 DĄBROW SKI K. 
GRAMATYKA ŁACIŃSKA

zł 6,—

KTJDZYK K. 1 DUERR-DURSKI J. 
LITERATURA POLSKA 

DLA KL. IX
zł 7,80

K Q SN IÑ SK I e .
H i s t o r i a  w i e k ó w  ś r e d n i c h

k l . IX
zł 4,50

M IS S A ._ ^ ,A  G.
1 SCHACHBRENNER J. 

Hi s t o r i a  p o l s k i  m at. pom ocn. 
k l . IX Zł 6,—

RADOMSKI J. 
BOTANIKA d l a  k l . IX

z l 7,50

DĄBROW SKA J. 
g e o g r a f i a  GOSP. ZSRR 

ł  K RA J. DEM. LUD. KL. IX
zl 2,35

CHM IELEW SKA M. 
A LGEBRA KL. IX

6.60

IW ASZKIEW ICZ B.
g e o m e t r i a  e l e m e n t a r n aC Z . 11 KL. IX

Zl 6,00

BURAS B.
FIZYKA DLA KL. IX

z.l 9,—

TURKIEW ICZ E.
CHEMIA KL. IX

zl 3,—

GAŁECKI W.
HUSSKAJA LITERA T WYPISY 

DLA KL. V III i IX
zl 4 65

BASTGEN E.
IJERE AND TUBKĘ

zl 9,60

IWAŃCZYK E, 
Ma t e r i a ł y  p o m , d o  j ę z . 

n i e m i e c k i e g o  k l . IX
Zł 1,50

SKIMINA ST,
Ęl e m e n t a  l a t i n a , c z . i i , 

KL- IX

ków delegacji, w skład której 
wchodzą: przewodniczący delega­
cji — Somos Ferenc, przedstawi­
ciel węgierskiego Min. Kultury i 
Sztuki^ Bożo Karowy—kierownik 
Węgierskiej Wytwórni Filmów 
Dokumentalnych, Sos Frigyes— 
dyr. MOKEP (Węgierskiej Cen­
trali Wynajmu Filmów) oraz 
Mariassy Feliks — reżyser filmo 
wy.

Do zebranych przemówił prze­
wodniczący delegacji — Somos 
Ferenc, który przekazał społeczeń 
stwu Gdyni serdeczne pozdrowię, 
nia od swych rodaków. Wzniesio 
ne przez mówcę w języku pol­
skim okrzyki na cześć przyjaźni 
polsko-węgierskiej, na cześć Ge­
neralissimusa Stalina i Prezyden 
ta Bieruta — publiczność podejmo 
wała z wielkim entuzjazmem.

Następnie gości witały, wręcza 
jąc im piękne bukiety biało- 
czerwonych kwiatów delegacje 
ZMP-oweów, Wydz. Kultury Pre­
zydium MRN, Szkoły Podstawo­
wej Nr 2, Marynarki Wojennej i 
Handlowej, młodzieży gimnazjal­
nej i wiele innych.

Potem filmowcy zasiedli w lo­
ży honorowej i wraz ze wszystki 
mi widzami śledzili akcję filmu 
pt.: „Tajemnica szybu naftowe­
go“. Film ten został zrealizowa­
ny na podstawie autentycznego 
procesu,, jaki toczył się na Wę9 
grzech w r. 1948, po zdemaskowa 
niu szajki imperialistycznych a- 
g-entów, przy których pomocy ame 
rykańscy monopoliści usiłowali 
zawładnąć węgierskim przemy­
słem naftowym.

Z niezrozumiałych powodów 
sprzedaż koksu idzie dotąd bar­
dzo powoli. Mimo, że w składach 
opałowych jest go pod dostat­
kiem, zapotrzebowanie jest ma­
łe. Przyczyną tego, jak należy 
przypuszczać, jest opieszałe wy- 
dawanie mieszkańcom zaświad­
czeń przez komitety blokowe. By 
uniknąć ewentualnych 'trudności 
w późniejszym terminie, komitety 
blokowe powinny jak najszybciej 
zaopatrzyć mieszkańców w po­
trzebne zaświadczenia.

Celem dokładnego zorientowa­
nia ludności trójmiasta w trybie 
sprzedaży koksu podajemy jesz­
cze raz. szczegółową informację 
o normach, sposobie zamawiania 
itp.

Mieszkańcy posiadający urzą­
dzenia centralnego ogrzewania 
otrzymują rocznie na jedną izbę 
mieszkalną, niezależnie od ilości 
znajdujących się w niej kaloryfe­
rów, 600 kg koksu. Na ogrzewa­
nie łazienki, przedpokoju i we­
randy przydziela się rocznie pół 
normy, tj. 800 kg.

Lokatorzy mieszkań z central­
nym ogrzewaniem,, ale bez gazu 
— otrzymują do gotowania w 
kuchni 500 kg węgla na rok, ci 
zaś mieszkańcy, którzy posiada­
ją instalację gazową, otrzymują 
jednorazowo na rozpałkę 100 kg 
węgla.

Wyjaśniamy przy tym, że mie­
szkańcy, posiadający kuchnie 
węglowe, czy gazowe z kaloryfe­
rami, otrzymują na nie normal­
ny przydział koksu, tj. 600 kg 
rocznie.

Mieszkańcy, których zapotrze­
bowanie roczne nie przekracza 3 
ton otrzymują w pierwszej racie 
50 proc. przydziału, ci zaś, któ­
rzy zakupują rocznie od 3 do 15 
ton, otrzymują w pierwszym rzu 
Cier jedną trzecią zapotrzebowa­
nej ilości. Węgiel do gotowania 
przydziela się w dwóch ratach.

Następne raty opału zostaną 
dostarczone w ustalonym przez 
Prezydium WRN terminie.

H a  b u d o w ę  W a r s z a w y
W nadchodzącą niedzielę odbę­

dzie się w trójmieście kolejna 
zbiórka na SFOS.

Przeprowadzone dotychczas w 
naszym województwie zbiórki po 
większyły znacznie wkład ludno­
ści Wybrzeża w dzieło budowy 
Warszawy. Szczególnie poważne 
rezultaty uzyskał Komitet SFOS 
w Gdyni. Podczas pierwszej zbiór 
kj mieszkańcy miasta ofiarowali 
na SFOS 8.438,— zł, druigej — 
4.535,— zł, a trzeciej — 14.687 zł.

Dużą aktywność w organizacji 
imprez dochodowych wykazuje 
Sopot. Z inicjatywy komitetu w 
nadchodzącą niedzielę odbędą się 
na kortach tenisowych pokazy te­
nisa i szermierki, a w dniu 30

P o w i a t o w e  z f a z d y
Związku Bojowników
w  Gdańsku i G M

bm. urządzony zostanie na molo 
festyn ludowy, z którego dochód 
przeznacza się na SFOS.

Technikum  Budownictwa Przemysłowego

Mieszkańcy bloków, liczących 
ponad -25 pokoi, których wspólne, 
roczne zapotrzebowanie przekra­
cza 16 ton koksu, powinni zgłosić 
się do działu sprzedaży Centrali 
Zbytu Węgla w Sopocie, ul. Boi.
Chrobrego 49, celem odbioru kwe 
stionariuszy i uzyskania dokład­
nych informacji co do sposobu od 
bioru opału. Kwestionariusze te po 
wypełnieniu należy przedłożyć do 
zatwierdzenia w komitecie bloko­
wym, a następnie w Wydziale 
Handlu Prezydium MRN lub 
FRN, celem zarejestrowania i 
wciągnięcia do bilansu opałowe­
go. Po zatwierdzeniu kwestiona­
riusz należy' przedłożyć w CZW, 
która dokona przydziału wg. 
norm ustalonych zarządzeniem 
PKPG, ogłoszonym w „Monitorze,
Polskim“ nr A 53 z dnia 25 czerw Na zdjęciu: nowowybudowane gmachy 4-letniego Technikum Budownictwa 
ca 1951 r. (Id.) Przemysłowego.

Stały wzrost liczby uczniów w poszczególnych szkołach zawodowych stwo­
rzył konieczność przygotowania dla nich odpowiednio obszernych pomiesz• 

I czeń, wyposażonych we wszystkie potrzebne urządzenia.

Przed Miesiącem Pogłębienia
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej
w miastach i wsiach województwa gdańskiego

Zbliża się Miesiąc Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej *— 
okres, w którym szczególnie go­
rąco i serdecznie manifestować 
będziemy nasze uczucia wdzięcz­
ności i przyjaźni dla wielkiego 
Związku Radzieckiego.

W woj. gdańskim przygotowa­
nia do obchodu Miesiąca Pogłę­
bienia Przyjaźni Polsko-Radziec­
kiej są już v/ całej pełni. Liga 
Kobiet i ZMP, związki zawodo­
we i młodzież szkolna, „Film 
Polski“, teaifcry, „Artos“ i inne 
placówki kulturalne przygotowu­
ją wiele ciekawych imprez, odczy 
tów, pogadanek i wieczorów ar­
tystycznych,

Według opracowanego planu 
w miesiącu tym związki zawo­
dowe na Wybrzeżu zorganizu­
ją różne imprezy w ok. 1.500 
zakładach pracy, w których od­
będzie się ponad 2.000 odczy­
tów i referatów oraz ok. 800 
akademii. Poza tym organiza­
cje związkowe w zakładach 
przygotowują wystawy gazetek 
ściennych, poświęconych przy­
jaźni polsko-radzieckiej oraz 
wystawy czasopism i książek 
radzieckich. Zaplanowano rów­
nież zorganizowanie w zakła­
dach ponad 250 wieczorów pie­
śni i tańca, około 200 wieczo­
rów literackich i 530 pogada­
nek. W ramach akcji łącznoś­
ci miasta ze wsią wyjedzie w

teren 214“ zespołów świetlico­
wych. Organizacje związkowe 
wyświetlą na wsi ponad 40 
filmów.
Filharmonia Bałtycka zainau­

guruje Miesiąc Pogłębienia Przy 
jaźni Polsko-Radzieckiej przed­
stawieniem opery Czajkowskiego 
„Eugeniusz Oniegin“. Opera ta 
będzie grana jeszcze kilkakrot­
nie w ciągu miesiąca. W dniu .19 
października we Wrzeszczu, a 20 
października w Gdyni wystąpi ż 
koncertem orkiestra symfoniczna 
Filharmonii. Na program koncer­
tu złożą się utwory kompozyto­
rów radzieckich.

„Film Polski“ urządzi festiwal 
najnowszych radzieckich filmów, 
oraz wznowi grane już filmy.
Seanse filmowe w wielu kinach 
poprzedzane będą prelekcjami.
Projektuje się również wyświet­
lanie filmów na świeżym powie­
trzu.

Ekipy „Artosu“ dadzą p o n a d  ¡t e a t r  w i e l k i  w  g d a N s k u  —
90 występów artystycznych w| ^ brn. sodz. 19 — opera „Madame 
miasteczkach powiatowych srmi- u ei y  . 
nach, PGR, POM i S i l n i a c h  j” ^ ? ^ * * * “ "* W GDYNI ~

t e a t r  KAMERALNY W SOPOCIE —

Intensywnie przygotowuje się 
do obchodu Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej mło 
dzież szkolna, a szczególnie mło 
dzież ZMP. W każdej szkole od­
będą się uroczyste akademie o- 
raz konkursy gazetek ściennych.

Związek Nauczycielstwa Pol­
skiego zorganizuje G nauczyciel­
skich wieczorów dyskusyjnych na 
temat dzieł pedagogicznych Ma- 
karenki i 30 . kursów języka ro­
syjskiego oraz przeprowadzi w 
100 gromadach, wiejskich wieczo­
ry dyskusyjne.

Młodzież ZMP i junacy z „SP“ 
wezmą masowo udział w lotnym 
kolportażu książek i czasopism 
radzieckich. (J. K.)

(  eatmj

produkcyjnych.
Staraniem Zarządu Okręgowe­

go TPPR zostanie zorganizowa­
na w Gdańsku wystawa pt. „Zwią 
zek Radziecki ostoją pokoju“, 3 
wystawy objazdowe: „Karyka­
tura polityczna“, „Metro moskiew 
skie“ i „Budowa wieżowców“ od­
wiedzą miasta powiatowe i wsie.

n ie cz y n n y .

Z m o s t i r z ą g ć  c z u j n o ś ć

K u łacy usiłują s a M e w a ć  omłoty
skup

Kiino.

i
Planowy skup zboża w gminie Do takich wsi należą m. in. 

Choczewo pow. lęborski, prze- j ńajbogatgze w gminie Choczewo 
biega na ogół dość pomyślnie. ’ gromady Słajszewo i Wojciecho- 
Wiele gromad jak np. Sosino wyjwo. Tamtejsi chłopi ulegając pod

W dniu  23 bm . odbędą się w  G dań 
sku  1 w  G dyni pow iatow e zjazdy 
Zw iązku B ojow ników  o W olność i  De 
m pkrację .

C złonkow ie zw iązku w  G dańsku o- 
b radow ać będą  w  św ietlicy  TPPR . . 
p rzy  ul. Rokossow skiego 22. Początek  | s p r z e d a ją c  z b o ż e  p a ń s tw u ,  islnie- 
o brad  c godz. iż. i ją gromady-, w których zwleka
sięZi a \ diubTeąTPUPRW pGr T u i ° w ^ V t y  - »młotami zboża i dostawą 
ldego 3. P oczątek  o godz. 12. | ziarna do punktu skupu.

wiązuje się ze swych obowiąz­
ków w skupie wzorowo, organi­
zując zbiorowe dostawy ziarna. 
Dzięki temu spora część chło­
pów wykonała już swe zobowią 
zania w 100 proc., a niektórzy 
jak np. ob. ob. Swislowski, Be- 
lina i inni przekroczyli je o blis 
ko 20 proc., otrzymując premie 
pieniężne.

Obok gromad, których miesz­
kańcy wykazują patriotyzm,

K obiety — konduktorkami
..in

szeptom kułaków ociągają się z 
omłotami i z dostawą ziarna.

Wrogą antypaństwową robotę 
kułaków, która hamowała piano 
wą dostawę zboża ujawniono 
na zebraniu gromadzkim w 
Wojciechowie. Kułacy J. De- 
reżyński i F. Kowalski, posia­
dacze 15~hektarowych gospo­
darstw, nie tylko sami nie dosta 
wiali zboże, ale namawiali do te­
go innych. Gdy małorolny chłop 
ob. Fryda chciał dostawić zboże 
do punktu skupu w, Choczewie 
obaj bogacze • wstrzymywali 
go od tego, a Dereżyński chcąc 
przerwać młockę w gromadzie 
posunął się nawet do sabotażu, 
usuwając bezpieczniki z licznika, 
przez który przepływał prąd po­
ruszający motor mlocarnl. Zosta­
nie on pociągnięty do odpowie­
dzialności.

Na podobnym zebraniu w Słaj

szewie zdemaskowano również 
kułaka K. Wleklińskicgo, który 
odciągał chłopów od wykonania 
dostaw zboża i wzywał do niepła 
cenią podatku gruntowego oraz 

| zaniechania kontraktacji trzody 
chlewnej.

Chłopi z Słajszewa zdemasko 
wali wrogą propagandę Wlekliń 
skiego i przeszkodzili rozprzestrze 
nianiu przez niego szkodliwych 
plotek, wymierzonych przeciw­
ko planowej gospodarce państwa 
i interesom małorolnych chłopów.

Obydwa wypadki świadczą, że 
wróg, nie rezygnuje z prób zep­
chnięcia chłopów 7, obranej 
przez nich drogi dobrobytu i usi­
łuje wszędzie, gdzie się da, szko­
dzić państwu ludowemu. Usi­
łowania te w większości

GDANSK
,,ZM P-ow iec" — „P iędź ziem i", prod, 

w ęgiersk iej, godz. 16, 18 i 20.
„B a jk a“ w e W rzeszczu — „Dziew czy- 

na u  źród ła“ , godz. 16, 18 i 20.
„P rzy jaźń“ — „M iasto n ieu jarzm ione“ , 

w  poniedziałk i, środy  i piątk i, go­
dzina 17, 19, w  niedzielę  — is, 17, 19

„M arynarz“  w  Nowym  P orc ie  — „S i- 
ław a t w ódz B aszkirów “ , godz. 18 
i  20.

„P o lon ia"  w  O liw ie — „A ntoni Iw an o 
w ieź gniew a się", godz. 16. 18 i 20.

SOPOT
„P o lon ia"  _  „H rab ia  M onte C hristo“ , 

część II, godz. 16, 18 i 20.
„B a łty k “ — „Scott na A ntark tydzie“  

— prod, ang., kolorow y — godz. 
16.30 18.30, 20.30.

GDYNIA
„W arszaw a" — „T ajem nica  szybu naf 

tow ego“ , prod, w ęgiersk iej, gedz. 
17, 19 i  20.

„A tlan tic"  — „Ś luby  kaw ale rsk ie" , 
godz. 16-30, 18.30 i  20.30.

„G oplana" — „V olpone“ , p rod , f ra n ­
cusk iej, godz. 16, 18 1 20.

„P rom ień“ w C hylonii — „W esołe k u  
m oszki z  W indsoru“ , godz. 18 i 20.

„N ep tun“ w O rłow ie — „Śm iali lu ­
dzie", godz. 18 i 20.

'R a d i o

padków, dzięki czujności mało i 
średniorolnych chłopów zostają 
zdemaskowane.

PROGRAM ROZGŁOŚNI GDAŃSKIEJ
na niedzielę 23 w rześnia 1951 r 

na fali 230 m
5,55 — G dańsk  w ita  słuchaczy — 

chw ila  m uzyki (lok-). 5.58 — Sygnał 
W y- c*asu- 6.00 — D ziennik po ranny . 8,20

— N a dzień dobry  6,55 — P rogram  
dnia. 7.00 — D ziennik po ranny . 7,20 — 
T ańce ludow e różnych narodów . 8,00 

W iadom ości poranne. 8,10 — M elo-

Nowa szkoła zawodowa w  Gdyni

<

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne Gdańsk—Gdynia zatrudnia 
coraz więcej kobiet na stanowiskach konduktorek autobusów, tramwajów i 
troHeybusów. Kandydatki na te stanowiska przechodzą przed rozpoczęciem 
pracy odpowiednie przeszkolenie. W chwili obecnej odbywa się kolejny 

kurs szkoleniowy, na który uczęszcza przeszło 20 kobiet.
Ufi idiSCM wdiiiwti ish kontroler Wincenty Kłosiński objaśnia kursant■ 

kom przepisy, ruchu,

Z dniem 1 września br. rozpo­
częła w Gdyni pracę szkoła zawo 
dowa przy ul. Czerwonych Kosy- 

j nierów 79 Szkoła ta daje młodzie 
; ży gdyńskiej możność zdobycia 
kwalifikacji zawodowych w kilku 
kierunkach: stolarsko - budowla­
nym, ślusarsko-maszynowym, elek 
trycznym, odlewniczym, narzę­
dziowym itp.

Przy szkole czynny jest inter­
nat dia 70 uczniów, poza tym mło 
dzież robotnicza i chłopska otrzy 
muje stypendia.

W najbliższym czasie ucząca 
się w szkole młodzież otrzyma do 
swej dyspozycji piękną halę war­
sztatową. By przyśpieszyć jej ot­
warcie uczniowie zobowiązali się 
dopomóc w pracach ■wykońęzenio 
wych.

Wypadki w gminie Choc7ewo die s t r a ’-m a  > L ehara 8.r,o — Audy- 
powinny stać się sygnałem do za-j&f, ® X e |f a T k . f 19°oT'- *&S282t 
ostrzenia czujności klasowej w ¡organow y. 9,30 - -  p roza  radziecka
pozostałych gminach naszego wo-iM5 — wieś tańczy i śp iew a 10.00 — 
jewództwa. j  c r i ;  Chwila muzyki — płyty z rezerwy-

zsęnY 10,05 — S krzynka ogulna. io,20 — P o ­
ezja  1 m uzyka. 11,00 — M elodie ope­
re tkow e 11,40 — Skrzynka W szechni­
cy R adiow ej. 11.52 — 5 m ln h t m uzyki 
z płyt. II 57 — S ygnał czasu 12,04 — 
Przeg ląd  czasopism  12,15 — P oranek  
sym foniczny. 13,15 — "7. h is to rii ruchu  
robotniczego. 13,35 — K oncert. 14 15 — 
S krzynka rad iow a (lok.) 14,25 — 
K oncert życzeń- 14,50 — R epor­
taż ze szkoły ro ln iczej, oprać. Re­
giny W itkow skiej ( lo k ). 15,00 — A u­
dyc ja  lite racka  (lok.)- 15,15 — A udy­
cja  dla dzieci. 16,00 — P ieśn i Szym a­
now skiego. 16,20 — N ajciekaw sze au ­
dyc je  przyszłego tygodnia (lok.). 16,25 
— Pogodna niedziela (piosenki radziec 
kie) (lok.)- 16.50 — A udycja ośw ia­
tow a 17,00 — D ziennik popołudniow y. 
17,20 — K oncert rozryw kow y 18.00 — 
No fa li hum oru  i sa ty ry . 18.30 — M u­
zyka taneczna, 19,20 — ■ K o n cert cho­
pinow ski- 19,58 — S tan  pogody z P . I. 
20,00 — D ziennik  w ieczorny. 20,26 — 
W iadom ości sportow e, 20,30 — M łoda 
W arszaw a — słuchow isko. 21,30 — K on 

p r z v ic e r t. 22,00 — W iadom ości spo rtow e
czym  zatrzym yw ać się będzie na w szy .^ r W w ^ T o k a l n f l i o k T  
stk ieh  s ta c jach  j p rzystankach . W dro  g iersk le  u tw ory  populai no rozryw ko-

Kierownictwo szkoły przjmu- 
je zapisy dalszych uczniów.

Dodatkow y pociąg
f i  o  T c z & u / a '

Celem u ła tw ien ia  p racu jącym  w 
tró jm ieście  m ieszkańcom  Tczewa do­
jazd u  do p racy  i p ow ro tu  do dom u 
DOKP u ru c h a m ia  z dn iem  22 w rześnia 
b r. w soboty  dodatkow y pociąg pasa­
żerski.

Pociąg  te n  odchodzić będzie z G dań
ska do Tczew a o godz. 13,20,

dze p o w ro tn e j odjeżdżać będzie w kaź  
dą  sobotę z Tczew a o godz. 15,06, a
p iz y je ż 4 fa i  do f if ta ń ił»  a «odz, 15,59.

w e w  w ykonaniu  o rk iestry  cygańsk iej. 
23,00 — O sta tn ie  w iadom ości, 23,10 — 
M elodie taneczne. 33.59 — H ym n i ko­
niec  audycji.
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IV FESTIWAL SZTUK PLASTYCZUVGH W SOPOCIE! W Niemczech zachodnich

99 0 â o i é
Przytaczamy w całośei notat­

kę zamieszczoną w amerykąń-
skim tygodniku 
23 lipca br.

„Newsweek“

E$il Eye
As W illie Jean  Bos well (ells il Mat-Ł 

Ingram  eyed  h er 'p ec u lia rly
In  overalls and  tu rb an . W illie Jean, 

w ho ,» 17. was « ro s in g  0 road. her 
trifhei s fa n «  near YanoeyvjJJe ftj Q  
w hen In g ram —4d, a N egro  and  the iather' 
of nine c h i ld re n - , im v e  bv '. i t  .l io n t  5 
miles a n  h o u r * W hen he . to p p e d  his
I....... " i '1 K '" m il. W illie Jen,. ran  t.s
u .ird  her fa the r. w rir lin g  Itjs tolraecn 
xom e.dist.usce atvav.

Hiul fngrum  to w h e il  her? his aftorm n 
..t Ing ram 's t m l  m C asw ell 

C.Ountv * co urthouse  Ju n e  IS No. find 
he spoken to  h er?  No

'W h a t tiu l lie do?“
"H e looked a t m e."
■Just how  close d id  lie ever gei lo

“Aliouf 75 fee t '
ju d g e  R alph O  V ernon sen tenced  

Ingram  to  tw o years on  n m .u l gang  tut 
.itte m p te d  assau lt on a fem ule ”

„Pierwszy raz byłem na wczasach nad morzem i przy tejjju. Wystawa została przygotować 
okazji po raz pierwszy w swym życiu zobaczyłem naprawdę pięk j na przez laureata nagrody plas- 
ną wystawę obrazów — pisze w księdze uwag i życzeń IV Fe-¡ tycznej miasta Gdańska — «ra- 
stiwalu Sztuk Plastycznych w Sopocie, górnik z kopalni „Boru- fika Stanisława Żukowskiego 
ta“ Jan Adamowski. — Przed wojną nikt nie myślał wysyłać Wśród kilkuset eksponatów, w i-1 
mnie na wczasy, a tymbardziej interesować się moim życiem dzieliśmy bezcenne skarby które 
kulturalnym. Dlatego też wdzięczny jestem indowej Ojczyźnie, że zdołano uratować przed zniszcze- 
mnie i tysiącom takich jak ja, udostępniła pełne wykorzystanie niem. Obok miedziorytów Diirera 
możliwości rozwoju kulturalnego“. . . .

„Jak opowiada Willie Jean Bos- 
well, — Mack Ingram jakoś „dziw­
nie“ na nią. popatrzył.

Siedemnastoletnia Willie Jean, w 
chustce i roboczym, ubraniu, prze­
chodziła przez drogę, wiodącą do 
farmy, jej ojca niedaleko Yancey- 
ville (Północna Karolina), gdy 44- 
letni Ingram, Murzyn, ojciec dzie-

Ma rację górnik Adamowski, pi 
sząc, że w sanacyjnej Polsce, bę­
dąca u władzy burżuazj a nie my­
ślała o rozwoju* kulturalnym mas 
pracujących. Przecież obcemu i 
polskiemu kapitaliście zależało 
przede wszytkim na wyzysku ro­
botnika i im bardziej był on cieni 
ny, tym łatwiej było go oszukać.

W obecnych jednak warunkach, 
w warunkach Polski Ludowej, 
zmierzającej ku socjalizmowi, 
rząd czyni wszystko,. aby zlikwi­
dować wiekowe zacofanie, nie 
tyiko na odcinku gospodarczym, 
lecz także i na odcinku kultural 
nym. IV Festiwal Plastyki jest ¡go okresu pomogły widzowi zo 
jeszcze jednym krokiem na tej j rientować się w warunkach histo- 
drodze, na drodze konsekwentne- j rycznych, w jakich tworzył arty- 
go realizowania programu naszej ! sta i w metodzie jego pracy, 
rewolucji kulturalnej.

Górnik Adamowski, włókniarka 
Wojciechowska z Łodzi, czy meta­
lowiec ze Starachowic Franciszek 
Śliwa, wyrazili w księdze życzeń 
nie tylko słowa uznania dla tej 
imprezy. Podkreślili oni, że Fe­
stiwal dopomógł im zrozumieć 
społeczne znaczenie sztuki.

Jedną z najciekawszych wy­
jaw festiwalowych był jubileu- 
zowy pokaz twórczośpi malarza- 

realisty XIX wieku Aleksandra 
Gierymskiego. Liczne objaśnienia 

I oraz dzieła innych mistrzów z te-

Drugą niemniej ciekawą była 
wystawa niemieckiej postępowej 
graficzki Käthe Kollwitz, która

W pawilonach festiwalowych w 
przeciwieństwie do lat poprzed­
nich, widzieliśmy setki wycieczek . . .  . , ,  . . .
ludzi pracy, którzy w okresie let- °^dała swoje zdolności w służbę 
nim zwiedzali nasze piękne WyL sprawy proletariatu Około 100 
brzeże ! plansz tel artystki obrazują walkę
’Blisko 200 tysięcy robotników.iProletariat« niemieckiego przeciw

letni Ingram, Murzyn, ojciec dzie- . . .  nracowników umvsło-!ko wojnie imperialistycznej i ka- 
Więciorga dzieci przejezdzal tamte- Pitalistycznej niewoli na przeło-
dy „z szybkością około 5 mil na 
godzinę1 Gdy zatrzymał swoją sta 
rą maszynę i wysiadł z niej, Willie 
Jean pobiegła do sivojego ojca, pra 

| cującego w pobliża na plantacji ty 
| toniu.

— Czy Ingram ją dotknął? —
! zapytał obrońca na procesie Ingra- 
j ma, który się odbył 18 czerwca br,
| w okręgowym sądzie w Caswell. — 
i „Nie“. — Czy on jej coś powie* 

j dział? — „Nie“.
— Cóż on zrobił?
— On spojrzał na mnie.

i — Jak blisko do was podszedł? j
| — Na odległość około 75 stóp. i 
; (W przybliżeniu—23 metry. Przyp. ! 
j Red).

Sędzia Ralph O. Vernon ska- j 
! zał Ingrama na 2 lata ciężkich i 
robót za „próbę*

! biety“.

wych, zwiedziło wystawy w okre­
sie 2 i pół miesięcznego ich trwa 
nia. Ale IV Festiwal Sztuk Plas­
tycznych był imprezą udaną nie 
tylko z uwagi na frekwencję.

mie XIX i XX wieku.
Trzecią z poważniejszych wy­

staw był pokaz technik graficz­
nych w historycznym ich rozwo-

Morze Kugbyszewskie
powstaje w sąsiedztwie wielkiej budowli komunizmu

V»T miejscowości Stawropol, ko- rezerwuar wodny — Morze Kuj 
ło Kujbyszewa, położonej w od- byszewskie, na brzegu którego 
ległości 6 km od głównego odcin wyrośnie ' nowe komunistyczne 
ka budowy kujbyszewskiej elek- miasto. Morze Kujbyszewskie po 
trowni wodnej, prowadzone są siadać będzie ponad 500 km dłu 
olbrzymie prace. gości i około 4o km szerokości.

Już wkrótce na miejscu mia- \ Poziom wód rzeki Wołgi podnie 
zgwałcenia ko- j steczka Stawropol powstaje | sie się w tym miesiącu o 26 m.

! największy na świecie sztuczny Zupełnie inaczej wygiądać będą
—*---------.------  ----------------- —------------- : —   wówczas brzegi Wołgi. Rzeka

Wołojka, płynąca koło Stawro- 
pola, zniknie zupełnie.

Za 4 lata po Morzu Kujbyszew 
skim pływać będą wspaniałe stat 
ki. Nowe miasto, które powsta­
nie nad brzegiem Morza Kujby- 
szewskiego, będzie wielkim por­
tem nadwołżańskim. Budowa no­
wego miasta już się rozpoczęła.

ZABYTKI Q D A N S K A

drzeworytów Cranacha, oglądaliś­
my realistyczną twórczość grafi­
ków naszego pokolenia.

Na wystawie sztuki ludowej zo­
baczyliśmy, jak pańwsto ludowe 
troszczy się o rozwój samorodnej 
twórczości chłopów. Na tej wy­
stawie obok pięknej ceramiki, wy 
robów tkackich, haftów i strojów 
ludowych, oglądaliśmy także este 
tyczne meble i przedmioty zdob­
nictwa, świadczące o wielkich ta­
lentach, znajdujących się wśród 
naszego ludu.

Nową treść plastyki, jej realis­
tyczne dążenia zobaczyliśmy rów­
nież na pokazie wybranych dzieł 
z wystawy „Plastycy w walce o 
pokój“ i na „VI dorocznej wysta­
wie prac plastyków Wybrzeża“. 
Większość wystawionych tu obra­
zów przedstawia życie człowieka 
w Polsce Ludowej, jego pracę 
oraz jego walkę o pokój i zwyeięs 
two socjalizmu.

Na wystawie plastyków Wybrze 
ża dostrzec można znaczny postęp 
w opanowaniu przez naszych ma 
larzy twórczej metody realizmu 
socjalistycznego oraz wysiłek nad 
podniesieniem poziomu artystycz­
nego wykonawstwa.

Takie obrazy jak Maksymilia­
na Kasprowicza „W porcie drzew 
nym“, „Port gdański“ — Bolesła­
wa Rogińskiego „Garncarz“ -  
Zygmunta Karolaka, czy „Lekcja 
rysunków“ — Sramkiewicza — to 
dzieła, które i w treści i w for­
mie zawierają już elementy rea­
lizmu socjalistycznego.

Oceniając sopockie wystawy fes 
tiwalowe, bawiący na naszym Wy 
brzeżu plastyk węgierski SLaszlo 
Boencze napisał w księdze uwag: 
„W Polsce byłem w r. 1946. Wa­
sza plastyka podobnie jak i u nas 
na Węgrzech przechodziła wów­
czas bardzo poważny kryzys wsku 
tek oderwania się od spraw, któ­
rymi żył cały naród. Wystawy 
przynosiły obrazy nie zrozumiałe 
d!a większości społeczeństwa. W 
plastyce kwitł formalizm. Obec­
nie dzięki pomocy partii u nas i 
u was założono podstawy pod roz 
wój sztuki, socjalistycznej w treś-

W dniu 7 września 1951 r. na Placu Katedralnym 
Menem, odbyła się olbrzymia manifestacja 15.000

ców. A
Na zdjęciu: widok ogólny demonstracji.

we Frankfurcie nad 
strajkujących metalott

Fot. CAF.

MAS! CZYTELNICY PISZA

Nie wszystko jest prawdą 
o czym mówi... sąsiadka

W czwartek 13 bm ekspe- zostanie przedstawione — nie 
dientka mleczarni przy ul. Jac wolno im czynić klientce zad­
ka Malczewskiego w Sopocie \ trudności, 
odmówiła mi (jestem w 8 mie­
siącu ciąży) sprzedaży masła 
poza kolejką, motywując tym, 
że wyszło rzekomo odpowied­
nie zarządzenie. Na moje zapy 
tanie, kto wydał zarządzenie, 
odpowiedziała, że czytała je w 
prasie.

Podobne stanowisko zajął 
kierownik Spółdzielni Spożyw­
ców przy ul. Jacka Malczew­
skiego, który stwierdził, że 
„sąsiadka mówiła o tym“.

Istnienie takiego zarządzenia 
wydało się nieprawdopo­
dobne, gdyż państwo ludowe 
otacza troskliwą opieką kobie­
ty ciężarne i matki pracujące.
Uważam, że nieprawdziwa po­
głoska nie może upoważniać 
obsługi sklepów do samowol­
nej zmiany dotychczasowego 
zarządzenia.

EWA KOWALCZYK

... Gminna Spółdzielnia S. Ch- 
w Straszewie nie odbiera złomu, 
zebranego przez młodzież szkol­
ną? Kilkakrotne interwencje W 
tej sprawie u kierownika spoi' 
dzielni pozostały bez skutku.

Z J.
Nazwisko znane redakcji

Od redakcji: Oczywiście, kobie 
, ta w ostatnich miesiącach ciąży

ci i narodowej w formie. Wasz fe- [ ma prawo do nabycia towaru
Pracownicy han-stiwal jest dowodem tego, jak wie poza kolejką.’ Ot '7 I A Vf 2 w ...  —    “ _ 1 -le zmieniło się w waszym pięk­

nym kraju na odcinku kultural 
nym“.

dlu uspołecznionego powinni w 
takich wypadkach żądać okaza- j wencji? 
nia świadectwa lekarskiego. Gdy |

... dom. mieszczący się w Gda? 
sku. Cygańska Góra Nr 2 za' 
mieszkały przez 7 rodzin robotni 
czych, nie jest podłączony do ¡Te- 
ci elektrycznej? Kilkakrotne P°' 
dania, składane w tej sprawie 
ZEON, pozostały bez odpowiedzi- 

Podpisy lokatorów 
* * *

... Urząd Pocztowy w Nowy1" 
Dworze do dnia dzisiejszego ni® 
założył telefonów w PGR Marz?' 
cino, mimo kilkakrotnych inter-

J. Waraszkiewic*

G Ł & S  S P O R T O W Y  - ,Serdeczne przyjęcie
siatkarek polskich w Paryżu

Most Krowi i spichlerze

Pan Petit rozwiązuje 
trudności miesz/ /

/ /
Pan Petit był dotychczas „uprzy 

wiiejowanym bezrobotnym“. Po­
bierał ministerialną gażę i nie 
pracował. Jest on bowiem mini­
strem odbudowy w rządzie Pie- 
vena, Caen, Dieppe, Dunkierka 
leżą do dziś w gruzach tak jak 
w r. 1945, a pan Petit siedział z 
założonymi rękami. Minister od­
budowy rządu Plevena dbał bo­
wiem, zgodnie z linią polityczną 
burżuazji francuskiej, by jego za­
jęcie nie zamieniło się w pracę 
i aby, broń Boże, nie odbudować 
Francji.

Skończyły się jednak złote cza­
sy pana Petit. Ostatnio wystoso­
wał on do kolegi po fachu, mi­
nistra finansów Rene Mayera 
list, w którym' zawiadomił go, że 
musi wybudować 3.000 mieszkań 
w Chateauroux. Mayer przetarł 
oczy i pomyślą i zapewne, że Pe­
tit zachorował. A jednak okazało 
się, że pan Petit istotnie szczerze 
chce zabrać się do pracy. Rzecz 

' w tym, że 3.000 mieszkań w 
Chateauroux przeznaczone są dla 
rodzin... załogi tamtejszej- bazy 
amerykańskiej. Pan Rene Mayer 
zaproponuje zapewne wysiedlenie 
3'tys. rodzin francuskich, by po­
czynić niezbędne w takich wypad 
kach oszczędności. Pan Mayer 
jest przecież patriotą atlantyckim, 
i dlatego trudno go posądzić o 
uczucia miłości do Francji.

Trudności w oszczędnościach

| budżetowych stwarza g-auleiter 
¡Europy, Eisenhower, któi’y jest 
¡szczodry w szafowaniu cudzymi 
funduszami i kredytami. Zażądał 
on ostatnio wybudowania specjal­
nej osady dla personelu technicz­
nego swojego sztabu we Francji. 
Oczywiście panowie Petit i Mayer 
wystąpili z kontrpropozycjami. 
Ich zdaniem wystarczyłaby rekwi 
zycja paru szkół, paru szpitali. 
Wiadomo, że oświata i lecznictwo 
są, zgodnie z amerykańskim sty­
lem życia, zbytecznym luksusem. 
Panowie Petit i Mayer byli pew­
ni, że Eisenhower zgodzi się na 
takie rozwiązanie sprawy. Spot­
kał ich jednak zawód.

Pan generał Eisenhower z na­
ciskiem ponowił żądanie wybudo­
wania specjalnej osady, odizolo­
wanej od zabudowań zajmowanych 
przez ludność francuską. W uza­
sadnieniu żądania. Eisenhower 
stwierdził, że . zakwaterowanie 
Amerykanów w pobliżu osiedli 
francuskich powoduje możliwość 
drastycznych zatargów, bijatyk i 
zamachów.

Dziś więc panowie Petit i Mayer 
drapią się w głowę. Najlepiej by 
było, z ich punktu widzenia, wy­
siedlić z Francji wszystkich Frań 
ciizów. Wtedy Amerykanie wes­
pół z hitlerowcami mogliby bez 
przeszkód, ochoczo przystąpić do 
„obrony Europy“. Ale to nie ta­
kie proste. P.

PARYŻ Polska ekipa siatka- 
i rek podejmowana była w środę 
I przez Towarzystwo Przyjaźni 
Francusko-Polskiej.

Witając zawodniczki, sekretarz 
generalny Towarzystwa Przyjaź­
ni Francusko-Polskiej Noaro pod 
kreślił nierozerwalną więź łączą 
cą naród francuski z narodem 
polskim oraz wyraził głęboki po 
dziw dla pokojowego budownic­
twa Polski Ludowej.

Wymownym dowodem serdecz 
nych uczuć^ narodu francuskiego 
dla Polski — stwierdził Noaro — 
było niebywale gorące przyjęcie 
zgotowane Polakom przez pu­
bliczność na zawodach.

*  * *

Pierwsze rozgrywki w puli fi­
nałowej na mistrzostwach Euro 
py vv siatkówce, przyniosły suk 
ces Polkom, które ponownie po­
konały Jugosławię 3 :0  (17:15
15:9. 15:9). By) to najlepszy z do 
tychczasowych meczów drużyny 
polskiej

ZSRR

Sportowcy Wybrzeżan a  b u d o w ę  s to lic y
Reprezentacja żeńska 

pokonała Jugosławię 3:0.
W siatkówce męskiej padły 

następujące wyniki: ZSRR—Jugo 
sławia 3:0, Rumunia—Belgia 3:0,
Francja—Bułgaria 3:2, Rumunia 
—Jugosławia 3:2, Bułgaria—Bel­
gia 3:0, ZSRR—Francja 3:0.

! W spotkaniach o dalsze miej- 
j  sca (od VI do X) Holandia poko wych.
| nała Izrael 3:2, a Portugalia zwy i Najbardziej atrakcyjnie zapo 
i ciężyła Wiochy 3:2 . wiada się mecz piłki nożnej po-
| Zdecydowanym faworytem tur '^ ^ P ra c o w n ik a m i Filharmonii 

- • . , (Bałtyckiej, a drużyna koła sporto
meju, zarowno wsrod kobiet ja k |wego „Budowlanych“ przy Biurze
i mężczyzn, jest ZSRR. | Zakładów Pomocniczo-Produkcyj-

Imprezy sobotnie i niedzielne
Sportowcy Wybrzeża, pragnąc

przyczynić się do zebrania jak 
największych sum pieniężnych na 
budowę stolicy, organizują w 
sobotę j niedzielę na terenie 
wszystkich miast województwa 
gdańskiego szereg interesujących 
zawodów oraz pokazów sporto-

nych, który rozegrany aostani®
dziś w sobotę o godz. 14,30 »* 
stadionie „Budowlanych“ w® 
Wrzeszczu.

Przed meczem odbędzie 
część artystyczna, w której
stąpi balet j chór F i l h a r m o n a r

Drużyny siatkówki w Paryżu

: i 30 bm. mecz bokserski
Warszawa-Gdańsk
Jak się dowiadujemy pertrak­

tacje w sprawie meczu bokser­
skiego pomiędzy reprezentacjami 
WARSZAWY i GDAŃSKA zo­
stały załatwione pomyślnie i cie 
kawę to spotkanie odbędzie się 
ostatecznie w Gdańsku w dniu 
30 bm. i

d?

Zagraniczne drużyny siatkówki po pr zyjeździe do Paryża udały się pod 
Łuk Triumfalny, aby złożyć wieńce na Grobie Nieznanego Żołnierza. 
Na zdjęciu,: kapitan kobiecej drużyny polskiej i przedstawiciel, Francji 

składają wieniec na Grobie Nieznanego Żołnierza, lot. CAF.

Bałtyckiej pod kierownictwe*1 
dyr. Latoszewskiego i pr »*• 
Bregy.

Jutro w niedzielę najciekawsi* 
impreza sportowa zorganizowali* 
zostanie na centralnych kortaC“ 
tenisowych „Ogniwa“ w sopoci* 
o godz. 16. Zobaczymy tam sze' 
reg ciekawych spotkań z udzi»' 
łem czołowych tenisistów wszy5® 
kich klubów gdańskich oraz P®' 
kazowe walki szermiercze zaw®“' 
ników ZKS „Spójnia — Wybr*e' 
że“ ; ZKS „Ogniwo“ (Sop°tT-

Poza tym o godz. 12 na 
dionie „Unii“ przy ul. Wybicki6' 
g'* w Sopocie rozegrany zost* 
nie mecz piłkarski 0 nagro1 
przechodnią WKKF nornic02,̂  
miejscowym Ogniwem a gdTn" 
skim Kolejarzem.

Do imprez na rzecz b u d o ^  
stolicy przyłączyli się też P a ­
cierze czołowych klubów ^ ni­
skich: Gwardii, Kolejarza i Ogn 
wa (Sopot) Kluby te wyjadą 
niedzielę do kilku miast P0"’1̂  
towych. gdzie stoczą towarzysk

! spotkania z miejscowymi z.eSJvć 
lami. 1 tak: Gwardziści ,va 
będą w Lęborku z miejscowy1 
Ogniwem. Kolejarze spotkaj? 8 
w Tczewie z renre’entacia *eTe 
miasta, zaś Ogniwo Sopot 11 
się do Kościerzyny oa mecz z 
żyną Budowlanych, która 'vzaL;- 
niona zostanie kilkoma 
kami gdańskiego klubu Budo 
nych,
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